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W szponach nafty.
Od czasu otwarcia konferencji genueńskiej 

f*2 Po raz słyszy się o pertraktacjach naftowych. 
^Jwiska Standart Oii i Poyal Dutch coraz czę- 
wej się powtarzają, a przedstawiciele tycli towa- 
^ s t w  odgrywają jakąś tia pozór niezrozumiałą 

konferują z Krassiwem i z europejskimi rr.ę- 
stanu, wygłaszają opinie. udzielają posłu- 

^ “ń — ą wszystko, co się koło nich dzieje, staje 
Sl? ważne i ważkie. Jedne,m siowem jakieś nowe 
^ocarstwa „limited“ , odgrywają równorzędną, 

nie przeważającą, rolę z teryiorjalnenii.
W  Polsce nie wiele wiadomo o tych potę- 

âch. Tu i ówdzie przy polityce zagranicznej do­
wiadujemy się często o nich, powtarza się utarte 
^ótiumiały o zaborczości obcego kap i tał u w sto- 
sttnku do naszego przemysłu naftowego, o za- 
'Jiłanności polityki angielskiej, przycz,em często 
-W-Pitat francuski zalicza się do owych machinacji.

Tymczasem cała potęga naftowa leży w  ię- 
F  ii dwu narodów anglo-saskich: Arrterykanów
1 Anglików.

*
W  Stanach Zjednoczonych istnieje znaczna 

fiPść towarzystw naftowych, a niektóre z nich, 
iak Sinclair Qil. Texas, Dolieny — posiadają ka­
pitały ponad pół miljarda dolarów; przedstawia­
ły więc siłę znaczną. Są to jednak tylko niczalc- 

Producenci ..independent progucers", którzy
hiuszą słuchać i skłonić się przed jedynym pa-
neni amerykańskiego rynku naftowego, przcu 
,”S handart Oiletn".

Historia tego nieprawdopodobnie olbrzymie- 
lSo syndykatu, opartego o dziesiątki miliardów
'olarów, łączy się ściśle z nazwiskiem John D.
Rockefellera. „Standart Oil" powstał około r. 
^70, jako niewielkie towarzystwo. W  dziesięć 
*at Później zdołał ■wchłonąć w siebie 39 towa- 
JpSjw  ndftowych i założyć trust, który' wiele 
kłopotów przysporzył Stanom Zjednoczonym. 

Pierwszem wiekiem dziełem tego trustu by- 
założenie Hipe-lin: dla Atlantyku, olbrzymiego 

ritrnciągu, którym nafta wprost z szybów przez 
ĉtki kilometrów docierała na. okręty, a stąd na 

■śyiat cały. Od tego czasu polityka „Standart 
Oilu hyta iuż ustalona; opanować możliwie uaj- 
Vv'kkszą iiość środków transportowych i w ten 
sPosób trzymać w  reku tak producentów, iak i 
konsumentów. Produkcję i ryzyko z tern połą­
czone (O flonell. prezydent Instytutu naftowego 
Wlicza, źe na 100 wierceń w Amerycę, zaledwie 
* dochodzą do nafty), można zostawić i innym- 
' °  też mimo swej potęgi, rozwijającej się na 
"'•'ftrstlrich kontynentach, „Standart f ) i i“ nawet 
v*' samej Ameryce posiada zaledwie 18 proc. pro- 
dukcii, handel iednak iest wyłącznym jego mo­
z o łe m .

W  ten sposób taka bezprzykładna organfea- 
cia stał3 się na terenie amerykańskim . pań- 

w' państwie". Pwrkrobiiie też rząd ame- 
kański wydał jej wojnę, zawsze oczywiście 

“ fczskirtecznie. Ody w r. 1911 Najwyższy sąd w y- 
ł wyrok śmierci na trusty, nic się faktycznie 

y1® anfeniło: by pozbyć się szykan, utworzono 
.włkadziusiąt mniejszych towarze sfw. poruszanych 
Pdn;. lęku i jedną wolą. W pływy „Standart

Granice Pclshi zmienia konferencją gen.
0 wsch. Małop&lsce i Wilnie decyduje L .  George.

Fr&ncja protestuje- Tryum fy min, Skirmunta. *

Gęoua. (PAT.) PrzedsouwliciPlŁ mocarstw za- orgardzcoje, które mają się zająć ureguiowaniełn
praskających zebrał:' się o godz. 10 w Palazzo 
Reą-le, aby omówić szereg spraw jx>zostających 
w' związku z konferencją genueńską i stwiujteić, 
czy te kwestie mają być wzięte na porządek 
dzienny obrad suibkomrtetu politycznego Miedzy 
pismami, które nadeszły dc korrtererteji znaiińja 
się nciiwały konferencji sanitarnej w Warszawie, 
różne propozycje w sprawie regulacji granicy 
wschodniej Małopolski, protest Litwy w wielu 
■sprawach granicznych, a w  szczególności w spra­
wie Wilna, zażalenie delegacji Zagłębia Saary 
przeciw komisji rządzącej, różne ziżatenia Arme­
nii i szereg pism z pretensjami' Bułgarii, w szcze­
gólności co do dostępu do morza Egejskiego. Na- 
,i idy rozpoczęto od rozważania kwestii, czy po­
szczególne pisma, zażaleirla i nrotesty wogóle 
mają być i>ostawione w programie koufereućijf 
,L. Georgc oświadczył, że ieżeh się clicc przy'- 
wróctó pokój i wzajemne ąpufanie w  Etiroęie, 
musi sie przedewszystkiem usunąć kwestie spor­
ne w  Europie wscimdniej.

Kwestje dotyczące Litwy i Galicji muszą być 
bezwarunkowo w Genni uporządkowane. 
Wprawdzie traktaty przewidziały specjalne

tej kwestii kweatje te jednak nie doszły do defi- 
nityAlmego rozwiązania albowiem rozwiązania, 
•które ono znalazły, nie zostały uznane, przez stro­
ny mteresotwane. L. George podkreślił w  szczc- 
goJności, że nic uchodzi, aby kwestje o Jomosum 
zakresie, jak przytoczone, zwlec z instancji do 
instancji. Najwyższy czas, aby jc raz definityw­
nie załatwić. L. George omówił następnie kw-e- 
st,ję Wilna i wschodniej Galicji i powiedział, że 
kwestie te muszą być bezwarunkowo załatwione 
przez konferencję genmeitską. Jeżeli subkomitet 
polityczJiy’ wzbrania się zajmować temi kwestia­
mi, wówczas on będzie zmuszony przełożyć je 
plenum Konferencji. Barthou oświadczył, że Fran­
cja nie może przyjąć zastrzeżenia interpretacji, 
jakiego sobie życzy Lloyd George. Dełegacwt 
francuska musi się trzymać ściśle wyraźure o- 
JęTeśldnego porządki; dziennego kontcrenfcri. Nie 
uchodzi, aby regulowano w Genui wszystkie 
sprawy i przekształcano całą raapc Europy.

Rosja burzy konferencję genueńską
Zaostrzony m em orjał z Moskwy żąda nacjonalizacji majątków i pożyczki 

1 miljarda doi. Anglja i»F ,ancja  nie przyjm ą memorjafci.

Genua. (PAT ). W  BK. Wczoraj o godz. \.3G 
paix>łudniu \x związku z naradą pitefu mocarstw 
zapraszających, Sclianzer przyjął Cziczerina, 
który cl idu) mu wręcztV memoriał, nadeszły u- 
bieg.ej nocy z Moskwy via Berlin ze zleceniem 
do delegacji rosyjskiej, którego .następstwem jest 
szereg zaostrzeń na odpowiedź. Polecenie to jest 
następstw em demonstracji, które w ostatnich 
dniadt wydarzyły się w  różnych okolicach Rosji. 
Zaostrzenia, które zostały wprowadzone ubie­
głej nocy na polecenie Moskwy, dotyczą przede- 
wszystkiem art. 7.. a miaitowicie żądają one na­
cjonalizacji w iormie ostrzeiszej, dalej dotyczą 
zaostrzenia żądań kredytowy^. Zarówno w obe- 
cnem brzmieniu, jak i w pierwoniem, obecnie już 
zarzuconem. wymieniona jest określona cyfra 
kredytu, którego pragną sowjety, a mianowicie 
1 miljard cftlaró-w. Schanzer prosił Cziczerina. a- 
by memoriału tego, który uważa za1 monada jacy 
się do przyjęcia, na rade nic wręczał. Zapewnił 
on go, że memoriał ten odrzuci nietyiko Francja, 
jecz także Belgja i Anglia. Schanzer zapropono­
wał Cztózerinowi. następujący dalszy proceder; 
Dziś popołudniu zbanaia eksperci włoscy, a oso­
bno angielscy nowe załączenia memofóału i w y ­
pracują propozycje, które będą wieczorem zako­
munikowane Czicz.ermowi. Jeżeli Wfczflrin zgo­
dzi sie na zmiauc. jłkT

i jeżeli do tego memoriału włączone będą arty­
kuły. wówczas memorjał wręczony zostanie ju­
tro przed południem. Jeżeli Cziczerin nic zgodzi 
się, wówczas przygotowany przez niego memo­
rjał zaostrzony wręczony będzie jeszcze dziś w 
nocy- Schanzer oświadczył, że w  taikim wypadku 
obawia się najgorszych rzeczy dla konferencji. 
Cziczerin przyjąwszy propozycję Schattzera, u- 
dał się do St. Margaritta, gdzie zdał sprawę ds- 
Jegacji rosyjskiej o swojej rozmowie z Schanze- 
rem. Lloyd George zupełnie zgodził sie na pro­
pozycje Schanzera i obecnie odbywają sk nara­
dy ekspertów, zaś uchwalone przez nich popraw­
ki będą zakomunikowane wieczorem Cziczerino- 
wi. Sclianzer posiawif nadto warunek, aby dele­
gaci rosyjscy bezwzględnie nie podawali do wia­
domości prasy nowego tekstu, albowiem w Łaikm 
razie trudno byłofky się cofnąć. Wobec tego, jak 
długo naradź' nie będą ukończone, nowy' tekst nie 
będzie ogłoszony.

STANY ZJFDN. AMERYKI PLM. AKCEPTUJĄ 
GENUEŃSKA POLITYKĘ W- ENTENTY. 
Waszyngton. (PAT). Zastanawiktąc się nad 

obradami, toczącemi się ol-hjcnie w Genui, dał ga­
binet wyraz przekonaniu, że stanowrsko państw 
sprzymierzonych wobe^ sowietów zgodn ,* 

ir.redsitjwezmą eksperci1 iKdityka Stanów Zjednoczonych.



RURJER LWOW SKI z dnia 12. maja 1922. Kr.'

GiTu" już w yszły dawno poza Amerykę i opasa 
ły ę3ły glob ziemski Podczas wojny okaźdła się 
w całej pełni sprawność tej organizacji i tryumf 
swój alianci mu^za dzielić z tam. naftowem mo­
carstwem, które charakteryzują najlepiej słowa 
prezydenta „Standart Oi!'ux Bedforda, wypowie­
dziane na For&ąŚ Trade Convention: „Dolany a. 
merykańskie pójdą w każda stronę i za wszelką 
cesne — gdzie tylko będzie najmniejsza możli­
wość uzyskania nafty".

Tej olbrzymiej potędze, jaką przedstawia 
„Standart Oil“ , musieli się przeciwstawić Angli­
cy. Historia ekspanzii naftowej Wielkiej Bryta­
nii — to historia nie obrad parlamentarnych ani 
różnych komisji, centralnych urzędów, czy bajań 
parlamentarnych— to historia wysiłku kilku jed­
nostek ambitnych i chciwych, które napełniając 
swoje kieszenie, zdołały ująć w swe ręce właści­
w y ster imperjum brytyjskiego, a równocześnie 
zapewnić swej ojczyźnie dominujące stanowisko 
i potęgę. W  myśl zasady: bogactwo narodu jest 
suma bogactw jego obywateli.

Dopiero poznawszy choć poibSeżrfie działal­
ność angielskich „nafciarzy" — można zrozumieć 
rozwój dzisiejszego kunfliktu światowego, rolę 

.Lloyd George‘a i bolszewików w Genui, aż do 
groźby nowej wojny włacznfe. Dla Anglii kwe­
stia naftowa jest kwestją jej potęgi. Uzyskanie 
nafty rosyskiej v Genui byłoby ukoronowaniem 
dzieła, rozpoczętego w  r. 1920 w  San Rema, a 
kontynuowanego w  Waszyngtonie.

Gdy inne państwa, Zwłaszcza Francja, spo­
glądają na bolszewików pod kątem widzenia 
wszystkich interesów. -Anglia cbje tylko nafty, 
bo- to jest jej potrzebne do potęgi. Słusznie tedy 
kilka dnj temu w  !,L‘Qeuvre“ paryskim zaznacza 

. Gustaw T ć ry : „W  Waszyngtonie Anglja zape­
wniła sobie transport morski: w Genui zapewnia 
sobie naftę i handel nią. To jert to, co się nazy­
wa władztwem nad mirzami, albo raazej władz­
twem nad światem"

. „Siaudart Ó iT miał tylko reden cel przed so­
bą: bąsipess, Anglicy prócz tego ważniejszy: po- 

To też z ęhwilą, gdy ■ mot-ory .ropne Diesejał 
rozeszły się po -świecie, StaLr,się.^jasnęirnł że kto* 
ma naftę, ma. morze i świat w  swym ręku, W ę­
giel zeszedł, na plan drugi. Wszystkie maszyny 
poczęto przerabiać na opał ropny, jako taśszy i 
wygodniejszy. Czy wytrzyma bowiem porówna­
nie okręt, pędzony para, który wytrzymać może 
bez dowozu paliwa zaledwie 15 dni — z tym sa­
mym okrętem o motoTze Diesela, mogącym 
wziąć dla siebie upał na 57 dni!

K(ó więc trzyma w ręku haftę' jest panem. I

Jako wsJśhicaWodiiik więc potęgi amerykań- 
krej „Standart ()k  u" — stanął angielski Royal 
Dutch — Shell, o którym tyk, dzisiaj się mówi.

,JConanklekc - Nederlandsche Maatschapjij”  — 
Królewskie towarzystwo niderlandzkie dla eks­
ploatacji nafty w jndjach holenderskich — po­
wstało w r. 1890 w  Hadze o skromnym kapitale 
1,400.000 gudenów. Były to już czasy wielkiego 
rozkwitu amerykańskiej nafty i prywatny kapi­
tał angielski postanowił przygotować wojnę do- 
tyci,czasowym panom rynków' naftowych. Dwu 
bankierów' londyńskich: Deterding i Gulbeitkian 
(zwani 'Napoleonem i Talleyrandem naftowym/, 
wydęło w/ swe ręce towarzystwo holenderskie, 
odtąd po angielsku nazwane Royal Dutch i wałka 
się rozpoczęła. J# przeciągu czterech lat opano­
wał kapitał angielski wszystkie najbogatsze źró­
dła naftowe wysp Simdajskich; za czem poszły 
rafinerie, składy i coraz większa flota cystern. 
Koło r. 1902 nastąpiło połączenie z Asiatic Pe­
troleum Company i Sneil Transport. .

To ostatnje tow arzysko  zostało założone w  
r. 189? przez znanego obecnego przyjaciela L loyda 
Geofge^, Marcus’a Samuel’a i przez połączenie 
się z Royal Dutch cm osiągnęło potęgę, zdolną do 
pijutiyślnej konkurencji z „Standart Oirem.

O olbrzymich rozmiarach tego skombrnową- 
nego przedsiębiorstwa świadczą cyfry7. Przeszło 
50 towarzystw7 wchodzi w  jego skład. Nieskoń­
czona uofić składów i portów rozmieszczona jest 
po wszystkich częściach świata. Poza 1.300.200 
tonami floty cysternowej, pipHines na tysiące 
kilometrów rozwożą naftę z mnóstwa własnych 
lafmSrju Produkcja własna ropy w r. 1920 prze­
kroczyła 15 miljonów ton!

Szyby angielskie znajdują się na całym 
.-iwiecie: W  Persji, na Ceylonie, w Egipcie, In­
diach, Chinach, Filipinach, Siamie, Rumunii, No­
wej Zelandii, A fiyce środkowe;, Rosji, Kanadzie, 
'Kalifornii, Turcji, Trmidadzie, Venezueli. Meksy­
ku iłd , itd., w szędzie, gdziekolwiek jesRjiaita. — 
O zim ym  zbiegiem oiKWi/Lczriośd u nas w Polsce 
własność Royal Dutch a jest niewielką, o ile nia 
jest skrytą pod płaszczem francuskich, lub pseu­
do francuskich (czytaj: niemieckich) firm. ęłj,^- 
tifltóśrystyczną bowtbnl ‘cfedfi ą dzaaTalnośći tego 
dziwnie brzmiącego towarzyśtw^ itiJ^^D lSft3 ł-! 
Shell znaczy dosłownie; Królewski holender­
ski szylókret, gdyż początkowo Sliell-Transport 
handlował wjdączme tym towarem w Indjach) 
jest wyzyskiwanie pozaangielskich kapitałów, by­
le tylko kierownictwo było w  rękach Anglików. 
Tak np. 40 proc. kapitału Royal Dutch jest w7 rę- 
kacli francuskich, ‘ czego Francuzi zupełnie nie 
mogą "wyzyskać, zadowalając się wyłącznie war­
tością spekulacyjną papierowi Wykorzystuje zaś

to dość często sarno towarzystwo, wZględr-ie aj 
rektorowic, aranżując niesłychane „kawaiy- ę®Tj 
dowe, jak to miało miejsce w r. 1920, gdj akta 
wartości nominalnej ok. 2000 fr„ poszły 
do 72.000, by spaść w  krótkim czasie r,a 
fr. „Koszty" spekulacji opłaciła Francja, od aPj 
stokratów i finansistów' począwszy, a na dorw. 
kurzach i półświatku skończywszy. Podobna hj 
storja odbyła się z Mexican Eagle, który W ‘ ‘ 
1918 •wykiipicuy został przez Royal Dutch i 
bokiem Amerykanów tworzy to  wr Maksy®* 
konkurencję. o

Rosnącą wciąż swoją potęgę zawdzięcza R 
yal Dutch-Shell trzem ludziom: sir Marcus’ St 
muerowi, lordowi Curzon i prof. ?bhn'owi Cau 
man‘owi. Wszystko są to ludzie znani } ekspo®1̂ 
wanii politycznie. Samuel, ukryta sprężyna ap^:f 
łan Lloyda Geo.gea, podobno wróg Polakówjj 
Curzon, aż nazbyt znany w  Polsce, to kierownic? 
handlowi i polityczni potężnego syndykatu o nfl*- 
Bardach funtów szterl., Cadman, uczony geoKS 
który ma być projektodawcą tego kolosalne! 
przedsiębiorsDva, pozostaje w7 ukryciu i cfomyjl 
plan działania. On to był autorem konwencu frabi 
cusko-anRielskiej w  San-Remo, on to w  obccnG 
chwili podsuwa niewątpliwie projekt układu t 
bolszewikami. Stojąc na stanowisku, że naita ieS 
produktem, dla której zbyt zawsze się znajdzie •< 
wyszukuje nowe pola działalności, a wpływów1 
przyjaciele Samuel i Curzon plan nopierają cały111 
zasobem siły, chćby przy sposobności całą Euro­
pę znów pogrążyć we krwi.

Prócz Ro.y n 1 -D utcl /-Shell istnieją w  An3«j 
dwa jeszcze towarzystwa: Anglo-Persian-Oil
British Controiled Oilfielćs, o kapitale około 200 
milionów funtów, których akcje w przeważnej 
części znajdują się w  rękach rządu. Pizedsiebioi-'  
stwa te. będące ścfśle związane z Fóreign Office 
przygotowują drog! dla wpływów angielskich 
zewnątrz i idąc ręka yv rękę w Roml-Duićh tw< 
rzą potęgę Anglii, równolegle z interesami Curz&r 
na, Samuela, Lloyd George‘a i tow.

Dziś przyszła kolej na naftę rosyjską.
*  <3 ule. ■

Lipa Narodów radzi.
tfepór polsko-gdański. — Rugowanie kolon,sió< 
praskich z Polski. —  Sprawozdanie- kuittłsH w1'  

leńskiej.)
(Korespondencja własna.)

Gsnewa, 2. maja- 
Rada Ligi Naroaów zbierze sio 11. maja. F* 

Quinones de Leon, przedsiawici ił Hiszpanii, obw­
inie tym razem przewodnictwo. Dwie spraw

J. van MAUKlK.

Figiel dziennikarski.
Z holenderskiego przełożyła J. K.

fBhu; dalszy)

Powstaje hałas nie do opisania, dźwięczące 
szyby okien zdają się bliskie pęknięcia każdej 
chwili, wszystko w  pokoju trzeszczy. A na górze 
czardasz tętnie w ooraz szybszem tempie; hu­
cząc, skrzypiąc i stękając mieszają się tony basu 
z grzmoceni tacy mr. Browninga.

A wśród tego piekielnego hałasu cieknie spa­
dające ciasto Ciężkietni kroplami.

Rączej umarła niż żywa, opuszcza pani Al- 
: bersówa to miejsce zniszczenia. Kilku sąsiadów 
stoi pod domem i protestuje gwałtowne przeciw 
temu obrzydliwemu koncertowi, który ich ze snu 
zbudził. A coraz bardziej dziko brzmi czardasz, 
coraz głośniej huczy taca. Nakoniec basSsta zło­
żył broń. Jeszcze ostatnie, jo zmiąae uderzenie 
Anglika, zupełnie, jakgdę by gdzieś uderzył pio­
run, poczem nastąpiła śmiertelna cksza.

Wyczerpany osłabł mr. Browning w pośrpd 
nieszczęsnych resztek pąddingu, mns. Cotltesirń 
natomiast usiadł przy swoim stole, ujął za pióro 
1 zaczął pisać fantazje na kontrabas, czardasz z 
efektem piorunowym na strunę E, arpeggio 
w  A mol. .

— C’est maimifiaue — pomrukiwał — ten 
tAngbis poddał mi -dobrą myśl,

Nie na tern jeszcze koniec przejść nieszcizę- 
5»iej wdowy, ponieważ, gdy w kfilka dm później 
zjechał rosyjski mechanik, nie miała już am 
chwjji spokoju. A mianofwicie pxzywiózł on z so­
bą skrzyneczkę, którą z największą ostrożnością 
•am wyniósł na górę, postawił wysoko nod 
oknem i, wskazując ją g&spodwn i powiedział do 
niej swoją lichą niemczyzną: — S?rr geferlik, 
nikt anrtihren, dynamit! /

^miertęihie blada/jąkając się, szepnęła wdo- 
Ws do siostry: — Te u Rosjanin, to istny potwór, 
nihilista!

Biedne kofoiuty nic mogły zmrużyć oka, od­
kąd wiedziały, co je może spotkać. W  duchu wi­
działa już pani Alber9owa, jak się dach rozleciał, 
zdało się jej, że słyszy straszny wybuch dynami­
tu, czuła niemal, jak ciało jej rozszarpuje się na 
kawałki, pized oczyma jej daiszy wyłonił się na­
gle jeszcze o w ielt straszniejszy obraz: przyby­
wa policja aresztować nihilistę.

Słczęścłem dal się Rosjanin pnzekonać i w y­
prowadził się dobrowolnie, naturalnie*bez zapła­
cenia czynszu, a gdy wkrótce potem gospodyni 
ze swoia siostra sprźatały pokój, zrobiły fatalne 
odkrycie.

— Patrzno, czy wtesz, co to za zwierzątka?
Gretlca ożida lkzoy mnogiej, bo drugi owad 

co prędzej spieszył za swoim kolegą. Wahając1 
się, podeszła bliżej palii Ałbersową i, wycią­
gnąwszy szyję, przy jatrywała się osobliwszym 
stworzonkom i opadła na irzesło, wytpowjadając, 
te pamiętne słowa^: — Ach, Boże, acb, Boże, to 
najgorsze ze w  zysttoiefcol ,

I/płyną? miesiąc: mr. Browning w y r ó w ^
swrój rachunek, nie zapominając odciągnąć * 
każdą próbkę pucuduigu w  cenie guldena ** 
sztukę. »

Co zaś do pana Confesiril: ten od owe*,
fatalnego duetu żył w  ustawicznej niez-godzR  ̂
kłótni z  Anglikiem i pewnego pięknego dnia 
prowadził się ze Swoim iuptrumentsm, 
..gdzieindziej koncertować". . .

Daremnie czekała pani Ałbersową na iw , 
powrót dni parę. Nie wracał — a co ciek®''
ogromny jego kufer stał nadal w  jego p° ^ ! j  
Przy  oględzinach jego okazało się, Że* feąwicffl
on: parę zdartych skarpet, kawałek kaiafor. 
niezupełTiie czysty r/ółkoszuiek. M

— A reszta to lekka francuska aanosLral . 
zawołała wdowa z v'est :łmhttiem, itczyni^ ^  
druzgocącą odkrycie, że kontrabas mns. Con****

iepokoik
— Niemała strata! — lęknęła Gret—  .

dziad' Trzeba ci było zatrzymać (Job'ego P®

niego nde będzie fch iuż nigdy więcej nicir-^—-
lęknęła Gretka —

Blommersa, Anno. To był przyzwoity czt
a przytem, tak punktualnie płacił.

W  milczeniu, jak uosobienie strapienia 5taftimu-zemu, iddk uuwDiuiic ■ -j
zaora * wdowa w ywotm znpełnie zniBZC350®’?y 
pokoju: 'ry, mówiące ó jej żalu i skrusze 
wały po jej niegdyś n^epoma^czonych 
Wsstcftnęła głęboko, a uważany słuoha^ 
w tern westchnieniu dosłyszał się .
Blommersa ' .

(C. d. n )

i
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pj- ^ 'nc zostaną przekazane dd rozstrzygnięcia 
 ̂ryhunałowi sprawiedliwości: sprawa 

l l ł T aCZeUia tielegatóvv' robotniczych Holandii na 
•konferencję organizacji pracy i orzeczenie, czy 

“ ^Sanizaja pracy posiada kompetencję w sprawie 
f0 Co''vnjkó\v rolnych. Pozatcm Rada Ligi będzie.

zważała propozycję rządu norweskiego w 
“Vra?wie utworzenia specjalnej komisji dla zbada- 
la ?łodu w  Rosji, 

z p f ą. 1 ,spra^ y  P°'lslcte. Ca ty szereg zatargów 
|>VrI a° s'^em- Sprawy mniejszości narodowościo_ 

cii w Afbanji, Estonii, Łotwie i w Polsce. 
n Pierwszych czterech wypadkach sprawy te są 

^°™ a*ne'i związku z traktatami. W  wy_ 
sn *^  R°feki Rada Ligi będzie musiała zbadać 

ray ę  rugowania pi zez ry  G polski kolonistów 
m^ięcfcich, którzy osiedli na przyznanych Pol- 
y- Ziemiach po ukończeniu wojny światowej. 
nferru6 t!a<̂ ane ’m 'v ostai.itej chwili przez rząd 
Zwkp6^  n*C zos*ały zarejestrowane na ich na- 
cL^w .' w ’adonio. rząd polski wstrzyma!

r T*0 ™Kmvałlie *ve'h kolonistów, 
czł V >̂ Czas *ej ses-’* Rada Ligi ma mianować 

onków komisji, której będzie powierzone zba- 
niJl1e N>rawy kooperacji międzynarodowej na 

Pracy intelektualnej.
Na zakończenie zostaną przedstawione Radzie

Paniki Prac następujących komisji: dla walki
mien^111’ komis^ mandatu nad b. koloniami nie- 
dział f ™ ’ wc>̂ ow e' komisji kontrolującej, letóra j 
n latała na terenie Wilna, komisji badania Alba- 

0£az komitetu finansowego odbudowy Austrji. | 
Ponieważ wszystkie te s

Z obrad Sejn u.
Warszawa. (PA D. Sprawozdanie z posie­

dzenia. Sejmu. Między wniesionemi interpelacja­
mi znajduje się interpelacja p- Głąbiński®go w  
sprawie wypłaty emerytur cywilnych i wojsko­
wych, oraz pensji wdowich i sierocych: kiubu 
PSL. w sprawie szykanowania powiatowych or­
ganizacji przez starostwo w  Kamionce Strumiło- 
wej, p. Putka w  sprawie wykonania ustawy o 
połączeniu obszarów dworskich z gminami w  
MaJopolsee. p. Małowk.iskiego w sprawie gwał­
tów w powiatach stołpeckim i nieświeskim. W  
pierwszem czytaniu odesłano do komisji 4 usta­
wy, między innem i ustawę o przepisach przej­
ściowych z powodu wprowadzenia konwencji 
berneńskiej, o ochronie dzieł literackich i arty­
stycznych.

DYSKUSJA n a d  ORDYNACJA W YBORCZĄ.

P. Sułigowski-stawia do art. 9. wniosek o po­
większenie ogólnej liczby posłów do 426-

Sprawozdawca p. Grzędzielski .sprzeciwia się 
wszystkim poprawkom do tego artykułu.

P. Buzek widzi sprzeczność między punk­
tem 3. i 4. art. 10. i domaga się odpowiednim 
zmiany.

Delegat rządu Rutkowski wyjaśnia w imieniu 
rządu znaczenie tych punktów.

P- Bagiński oświadcza, że nie może jako 
przedstawiciel stronnictwa chłopskiego opowie-zn ie w a ż  wszystkie te sprawy są dobrze o- , 7 . . . .

W W W * ,  najeży Spodziewać 5ie. że Rad.

do 450 milionów mk. Minister przemysłu i handlu 
określił swoje stanowisko w ten sposób, źe do-» 
póki Polska nic będzie zupełnie zorganizowana, 
przedsiębiorstwa państwowe są konieczne. O ile-* 
by rząd sam nie mógł dostarczyć potrzebnych' 
kapitałów, powinna być stosowana zasada pan- 
stwowG-kapitalktyczna.

Komisla wojskowa rozpatrywała' projekt u- 
stawy o powszechnym obowiązku służfoy woj­
skowej.

P. Zamorski referował sprawę przyznania 
ulg dla osob posiadających ■wykształcenie średnie 
z maturą. Sprawa wywołała bardzo gorącą dy­
skusję. P. P. S., Chrz. Dem. i N. P. R. wypowie­
działy się przeciw tym ulgom, motywując, że w  
żadnej republice nie są one maturzystom przy­
znanie. Prawo do ulg przyjęto większością ló 
głosów przeciw. 4.

Warszawa. (Tel. wij). (G). Wczoraj rano roz­
poczęły się obrady sejmowej komisji spraw zagr., 
które miały być poświęcone, referatowi przybyłe­
go do Warszawy posła Augusta Zalewskiego o 
przebiegu konferencji genueńskiej. Ponieważ jed­
nak przedtem musiał zdać relację rządowi, zdjęto 
tę sprawę z porządku dziennego, a zajęto się 
sprawa ratyfikacji umów polsko-francuskich. Po 
krótkiej wymianie zdań referat tej sprawy pow­
ożono posł. St. Grabskiemu dla przedstawienia 
całej sprawy na plenum Sejmu.

Co się tyczy relacji p. Zalewskiego, to dokona 
on jej jutro również w komisji spraw zagr.

szy swie prace w  przeciągu tygodnia

o<,

P. Uiiinbaum jest zdania, że między Rosją [ 
a Prusami ostać się może tylko państwo polskie 
nie jako państwo narodowe, lecz jako państwo 
narodowościowe, i twierdzi, że podział na okręgi 
zmierza do tego, by przyszły Sejm miał więk­
szość czysto polską, w  której większość stano, 
wiłaby narodowa demokracja i ludowcy.

P. Maciejewlcz odpowiada na obrażliwy dla 
państwa ton przemówienia p. Griinibauma, ozna-

Czesi za Atiglję.
z mc9 Z€-'^e Slon-o’ ’ porastające w  styczności 
'ę 2ć®ltotr9m spraw zagranicznych twierdzi, że 
s k ^ T r ^  mogą Iść za Francją w  kwestji rosyj-l 
sfc- V Przyjmą punkt widzenia angielsk<Kwło- cza-iąc je j'ako demagogiczne i obliczone tylko 

'• mteresy czeskie nie są identyczne z francu-1 d!a wyborców i czyni Grunbaumowi zarzut, że 
■mi. Jeśli Genua nie przyniesie poro/uniienif ,rie Ugodzi antagonizmu, ale go jeszcze zaoghia. 

d ;ędzynar(xlo\łLcgo, za traktatem w  Rapallo pój- Polacy nigdy nic krzywdzili żydów. Jako dowód 
a osobne traktaty, angietsko-wlosko- i polsko- lcga rzekomego pokrzywdzenia przytacza rnow- 

yjskie. | ca, że p. prezydent mm. wniósł wczoraj ustawę
d zniesieniu ograniczeń dla żydów.

P. Lieberman widzi w  dyskusji, jaka się wy. 
w lązała, dowód, że ordynacja wyborcza dotyczy 

p  5 ■ zagadnień sięgających głęboko w życie i przy
” opolo d Italia ’ donosi o  naradach don Stur- I szłość państwa. Większość nie powinna bagateli 

djetf ■: Wino'vVem ’ Worawskim w  sprawie au-1 zować praw mniejszości. Porów nu.iąc ordynacie
''dotąd ‘ Człczertn0 u fi^Pieża. Kardynał Gasparl I projektowaną z ordynacją Moraczewskiego, do- 
!>r2eii nie dał̂  żadnej odpowiedzi, naogół panuje I chodzi mówca do przekonania, że ta nowa ordy- 
hic V*zweC.e Cżkrzerira w  W atyka-I nacja oddala się od zasad sprawiedliwości

ależeć będzie od uznania de iute Sowietów! Pgzy art. 12. przemawiali pp. Bagiński. Bu 
rza-d ■urfiłcif.;

Cziczerin w Watykanie?!

-PO-
zek, Lutosławski i sprawozdawca Grzędzielski
który sprzeciwiał się proponowanym poprawko^.

Delegat rządu p. Rutkowski uważa powięk­
szenie ilości obwodów za rzecz niepożądana.

W  dyskusji nad art. 14. stawia p. ks. Luto­
sławski wniosek kompromisowy, by termin re­
klamacji oznaczyć na 14 dni i skrócić ogólny ter­
min okresu wyborczego na 58 dni.

Po kilku przemówieniach przerwano następ 
stra^3 ’ F'*mimja, których sympatie są po naszej j 'de dyskusję. Sejm odesłał do komisji kilka wnvo-
S]{|nni’e’ me zdołają się uprzeć manewrom rofy j- sków nagłych. .
i p  Rolska uznała już rząd sowiecki. Polacy j Następne posiedzenie we czwartek o godz.

um,ui>ji sądząc, że są z nami w  zgodzie przy-1 4. popoł. Na porządku dziennym jest miedzy in- 
Uję do podpisania inemoraiRhim, uważając, że nem: sprawa zaprowadzenia czasu polskiego i
■ mogą iść w  nasze ślady, gdyśmy się usunęli. J glosowanie nad wnioskiem P. Daszyńskiego

, Przegląd światowy.
SYTUACJA POLSKI I RUMUNJI.

trg fd ^ d t Parisien” obawia się, że sowiety po- 
a ijj^  Wyzyskać, obecne nieporozumienie między 
Po ili n?1' Z cIriIs N  strony należy się obawiać, że

z p P d s K a  mają tak wielki interes w  układzie 
^ '4 , że będą, być może zmuszone oddzielić

zgło­
szonym w dyskusii nad expose rzadowem.

od nas na rym punkcie” .

t  fcom sji sejmowych.
b u d ż e t  .m in . p r z e m y s ł u  i h a n d l u .

ban D‘ '^e'C!row’cz  oświadczył, że traktat w Ra-j Warszawa. (PAT.) Komisja skarbowo-budże- 
te dfcwreo przewidtdany był przez Łotwę. Dla-1 ' f  ''^patryuała w dalszym ciągu preliminarz 

Łotwą starała się wzmocnić swe stanowisko! ministerstwa przemysłu i liandłu. Oma-

'Hon

BARJEFA p o k o j u

v  uywńadzie z koi espondentem „Informa-

^^■'bzne nrzez układy z Finlandją i Polską 
®by ma zam'ar zbliżyć się do małej eutenty.

wiano sprawę etatów dla urzędników państwo- 
! w ycli marynarki iiaństwowcj,, zatrudnionych na

jr. j, ^ ^orzyć  barierę państw' przeciw wiecznej ] '^'Ybrzcżu. Na wniosek referenta p. Rosseła po- 
nSemiecko-rosyjskiej |sfenKłwjono podwyższj ć kredyt dla utrzymania

szkoły marynarki w Tczewie o 12 miljanów ma­
rek, na rozbudowę portów w Gdyni i Helu o 190 
mil jon ów i 20 Pi kfjoruyw mk.. oraz nz wzmocni e- 
pie preliminarza Państwowego Urzędu Węglowe- 

( go w  likwidacji nowiększyć sumę 250 miljonów

Z RADY MINISTRÓW,

Warszawa. (PAT.) Na posiedzeniu dnia 10. 
ibm. Rada miinistrpw uchwaliła projekt u staw y 
w sprawie ratyfikacji układu Polski z państwami 
bałtyckfemi w  sprawie Tatyfikacji umów polsko- 
czcchosłowackicti kolejowych i handlowycn. W  
dalszym ciągu . Rada ministrów uchwaliła orojeKi * 
ustawy zmieniający niektóre postanowienia no­
weli do ustawy o postępowaniu sąoów cywil­
nych, obowiązującej w  b. dzielnicy austriackiej 
Następnie Rada ministrów uchwaliła roZ-porzą. 
dzenie w sprawie uposażenia wojskowych, roz- 
rtoi ziidzdtiie w  Spthwie zmiany przepisów' o die­
ta :h i kosztach podróży.

KASZUBI-N1EMCY PRZECIW POLSCE.

Warszawa. (Tel. w?.) (G.) Z powodu ukaza­
nia się w  prasie wiadomości, że w  Genui przeby­
wa jakaś delegacja Kaszubów, występująca wro­
go wobec Pclski, członkowie Tow. ,.Obron. kres. 
zacii.” pow. Puckiego, nadesłali pod adresem mia­
rodajnych czynników' komimikat, w którym m. in. 
czytamy:

„Zebrani na uroczystym1 oochoozie 3-gb - Maja, 
my urodzeni Kaszubi, energicznie protestujemy 
przeciwko temu. co zrobić mogli tylko Niemcy, 
którzy opuścili Polskę i wyraźnie głoszą miłość
i przywiązanie do niemieckiej ojezyzny’ ’.

REKWIZYCJA ZŁOTA KOŚCIELNEGO 
W  MINSZCZYŻNIE.

Warsżawa. (Tel. xvł.). (O). Z Mińska nadeszła 
do Warszawy wiadomość, że dnia 2. bm. zajecha­
ła tamże specjalnie wysłana z Moskwy kontisia 
rekwizycyjna dla kościołów mińskich. Rekwizy­
cji dokonano z całą bezwzględnością. Przeobra­
ziła się ona w  faktyczną grabież. Członkowie 
komisji rekwizycyjnej wpadli do kościołów, za­
bierając wota i kosztowności kościelne. Otwarto 
trumny w podziemniach i obdzierano zwłoki. Re­
likwie św. Floriana zniszczono. Z powodu tego 
brutalnego faktu -wśród ludności polskiej, a wogó- 
le katolickiej w Mińsku zapanowało rozgorycze­
nie i oburzenie.

W YPŁATA PODWYŻSZONEJ GAŻY OFI­
CERSKIEJ.

Warszawa. (Tel. wł.). (G). Ministerstwo
skarbu otworzyło kredyty dla min. spraw wojsk 
na pokrycie wydatków-, zw ijan ych  z uchwaloną 
poowyżką uposażenia osób wojskowych. W ypła­
canie ma uastąjjić od 11. boi, począwszy.

✓
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N ow a zw łoka  z  oddaniem  G . Sfąska-
Czerw iec podobno ostatnim terminem.

Warszawa. (Teł. wł.) (Q.) Zc źródeł miaro­
dajnych dowiadujemy się, iż objęcie polskiej czę­
ści G. Śl?,sl:a przez władze nasze bidzie sie mo- 
fcło oub> ć dcpioro'około połowy czerwca, a nie 
jak przypuszczano w miesiącu bieżącym. Przed 
objęciem bowiem musi być podpisany układ pol- 
fcko-rcIenłied:i, co nastąpi 15. bm., pik głoszą y/tfci- 
tiomości z Genewy, a następnie układ ten musi 
być ratyfikowany i notyfikowany, co razem w y­
maga około 4 tygodni czasu.

NIEMIECKI PROJEKT OGÓLNEGO UKŁADU 
p o l s k o -n ie m .

Karowice (PAT.) Biuro Wolffa, Ha wczmaj- 
teem posiedzeniu komisji głównej seimu pruskie­
go p. Geppert zawiadomił looiiirsię o  najważniej­

szych posiano wienlacJi układu genewskiego w  
spranie Ci. Śląska, który ma być podpisany przez 
obie strony w przeciągli 14 dni. Geppert dazi^J- 
czył, żc układ reguluje nie wszystkie sprawy, 
pozostaną jeszcze do uregulowania sprawy, od 
których zależą stosunki gospodarcze między Pol­
ską a Niemcami. W  tym celu konieczneni jest je­
szcze zawarcie ogólnego układu polsko-niemie­
ckiego. W  końcu Geppert zaznaczył, że wfciłitg 
zapatrywania rządu meiniieck.ego byłoby pozą- 
damem, aby Niemcy mieszkający ńe polskiej czę­
ści G. Śląska optowali na rzecz państw a polskie­
go i wzmocnili przez to niemiecką mniejszość 
w  Polsce.

Rola Polski na konferencji genueńskiej.
Relacja p. Zalew sk iego, p rzybyłego w  m iejsce min. Ski munta.

Warszawa. (Te!, wł.). (G). Delegat polski na 
konferencję genueńską i poseł polski p. August 
Zalewski przybył wczoraj do Warszawy i na­
tychmiast przyjęty został przez prezydenta min., 
któremu zdał dłuższą relację o przebiegu konfe­
rencji genueńskiej, oraz o roli, jaką odgrywa de­
legacja polska na konferencji- 0 gocL. 1. p. Za­
lewski zdał identyczna relację Naczelnikowi Pań- 
srwa. P. Zalewski zabawi w Warszawie do so­
boty, w  którym to dniu powraca z póra rotem ao 
Genui, i

Wobec tego, że prócz p. Zalewskiego wraca 
do Genui p Antoni Wieniawski, również delegat 
na konferencję, 'bawiący od paru dni w  Warsza­
wie, przypuszczać należy, że konferencja genu­
eńska czas jakiś się przedłuży. Ten pogląd znaj­
duje zresztą potwierdzenie w  politycznych kołach 
warszawskich, gdzie utrzymują, że nie należy się 
spodziewać wcześniejszego zakończenia konfe­
rencji, jak z Końcem maja. /

oo ł

Ł. Georga odwołuje zapowiedź zerwania z Franc a.
L. GEORGE ODWOŁUJE ZAPOW IEDŹ 
ZERW ANIA PRZYMIERZA Z FRANCJĄ.
Lmdyn. (Pa T.) W  Izbie gmki zabrał głos 

Chamberlain i oćwSadczył, że w  czasie posiedze­
nia otrzymał lisit, który L. George wystosował do 
Bar .hau. List opiewa; Drogi Panie Barthou! O- 
trzymałem wiadomość, że angielskie dziennika w 
sprawozdaniu o mej rozmowie z Panem w  sobotę 
przy pisują nri pawi edżemS, że cntenła między 
Francją a Wielką Brytanią Skończyła się i że moi 
Goradcy wywierają na mnie wpływ, abym poro- 
ritmial się z Niemcami. Poleciłem Chamberlaino­
wi aby spixr.row a l  tę złośliwą wiadomość. By­
tem zawsze stałym zwolennikiem en ten ty nuędzy 
Francją i Wielką Liry tanią, i tó jeszcze na dłtugo 
brzed wojną, Kładę więc wielki nacisk na tó, aby 
nic się nie zdarzyło, ooby miało wywołać różni­
cę zdań miedzy naszemi wielkiemi demokracjami. 
Podo. Dawid Lloyd George.

Odpylanie tego listu przyjęto hucznymi o- 
klaskanti. Chambr-tlam odczytał następnie znana 
odpx wiedź Baathou.

DP1NJA ANGIELSKA PRZECIW  POLITYCE 
L. GEORGE‘A.

Warszawa.. (Teł. wł.). IG). Z Londynu dono­

szą, że w  rabie p im  odbyło się zebranie pod 
przewodnictwem znanego gen, Wilsona celem 
zaprotestowania przeciwko genueńskiej polityce 
Lloyd Georgc‘a.

SPROSTOW ANIE L. GEOk G E a NIEZGODNE 
Z PRAW D A.

Londyn. (AW ). (Redaktor naczelny „Timesa“ 
podtrzymuje nadal swe twieidzenie, że L. George 
w  rozmowie z Barthou powiedział, iż oglądnie 
się za nora ymi sprzym;erzeńcami jeżeli Barthou 
stanie po stronie Belgji w sprawie artykułu 7. 
memoriału, oraz że premjer angielski oświad­
czył. iż Anglja w  jegc osobie uważa ententę za 
rozwiązaną. *w

i  L. GEORGE SZUKA SATYSFAKCJI.

Londyn. (AW')- W  parlamencie angielskim 
poruszono myśl, aby naczelnego redaktora „T i 
mesa“ Steeda za artykuł przeciwko L. Geor- 
ge‘owi wezwać do Izby gmin, gdzieby mu pre­
zydent k b v  udzielił nagany.

Wieści z Genui.
WATYKAN NIE UZJHŁ JESZCZE ROSJI 

DE WRE.
Warszawa. (Teł. w i ł  (G.) Z fo^rnu uadeszita 

wićifcmr *_ zaprzeczająca kolportowanym przez 
prasę pogłoskom o rzekomym uznaniu rządu so­
wietów de rore przez Watykan.

D W A UKŁADY MIĘDZY W ATYKANEM  
I ROSJA.

Paryż- (PAT.) Według „Petit Parisaen”, ro­
kowania ponówmy ^Watykan. m a sowietami do- 
wersraozJy do zawarcia dwóch układów. Jeden 
z tych układów, podpisany przez sekretarza sta­
nu Gasparfcgo i delegata sowieckiego W ołow ­
skiego, ustala poteżonłe kłem katolickiego w  Ro­
sji. Według układu, zakonnicy pochodzenia fran­
cuskiego, angjcblóegn i belgijskiego, prowizorycz­

nie nie mieliby jeszcze prawa wstępu do Rosji. 
Drugi układ, zawarty z generałem 0 0 .  Jezuitów, 
ustała warunki, na jakich Jezuici mogliby w Rosji 
spełniać misję.

Podając powyższą informację, dodaje „Petit 
Pamien’ ’ od siebie, że wymienione u K lady  zmie­
niają całkowicie politykę Watykanu, która we­
dług zdania tego pisma polegała dotychczas na 
śdeó przemkania kleru polskiego w glab Rosji.

F A Ń S T W 3  NEUTRALNE O POKOJU 
W  EUROPIE.

Warszawa (Tel. wł.)- (G). Z Genu; donoszą, 
że z jnicjatyray delegacji hołetuderskie] zwołano 
naradę państw neutralnych w  sprawie pokoju 
europejskiego. Faki ter uznano za niezbędny dla 
bezpieczeństwa państw sąsiadujących z Rosją. 
Jednym z powodu takiego stanowiska państw 
neutralnych jest tekst taiinej umowy wojskowej

niemiecko-sowjeckiej, którą ubiegłej ^oboty 0 *^  
sił „Times‘‘ londyński.

NIEMCY PRZYJĘCI Z POW ROTEM  DO 
MISJI ,DLA SPRAW  ROSYJSKICH.

Genua. (AW ). Niemcy, którzy 18. ifb. m. 
kluczeni zostali z obrad nad sprawą rosy!**,1* 
biorą obecnie udział w tych rokowaniach, 
proszeni przez L. George’a i Sehanzera w trj] 
celu, by przy ich pomocy uzyskać odpowie®* 
rosyjską na memoriał państw koalicyjnych-

PRZEMIANA MIEJSKIEJ ORDYNACJI WY 
bORCZE./.

Warszawa. (Tel. wł:) (G.) Z inScjat/wy W0* 
bów sojmowycii u ministra spraw wewtn. odW' 
dzie się konferencja w  sprawie .miejskiej —" 
nacji wyborczej. Dotyczące kluby sejmowe 
żgodniły w  tej sprawie swoje .stanowisko, w  tJ^ 
punkcie, klóry mówi, że wybory nlie będą 
rialne, ale zbudowane na wzór wyborów 
sejmu.

W  kołach sejmowych panuje przekopanie, 
jeżeli rząd nie sprzeciwi się stanowisku klubó^* 
to ordynacja wyborcza do rad miejskich jesz# 
w sejmie obecnym będzie mogła być przeprO^4'  
dzona.

KRÓL ANGIELSKI JERZY V. STWIERDZA 
POKOJOW E DĄŻENIA POLSKI.

Warszawa. (Tel. wł.). (Q). Z Brukseli don^. 
fetą, że z powodu przybycia' angielskiej pary k f. 
liwskiej, odbyło się przedstawienie v szystkB1' 
posłów zagr. królowi Jerzemu V. Król r o z m a j  
długo z posłem polskim p. Sobańskim, ipytając * 
o ministra Skłrmunta, który w  czasie swego P® 
bytu w  Londynie, przekonał króla Jerzego .V., 
politykę polską cechują dążenia pokojowe. F>ra® 
angielska podkreśla z zadowoleniem gorące P17-'~ 
jęcie, jakie zgotowała Bruksela parze królewski®5'

ODPOW IEDŹ NIEM. NA ŻĄDANIA KCMISJ1 
REPARACYJNEJ.

BcriliL (PA T ). WBK. Odpowiedź 
szy (jod adresem komisji reparacyjnej jest g ° ^  
wa. Nota niemiecka wyraża ponownie gotęSjjM 
doprowadzenia budżetu do równowagi, natoffl14* 
odrzuca żądanie komisji reparacyjnej zaP J ° j 
dzcnla nowych podatków w wysokości 69 
dów rocznie i co do kontroli finansowej- Nad®. 
odpowiedź niemiecka może być uważana za l I'  
szy ciąg rokowań, które się toczyły między rZ 
dem niemieckim a komisją reparacyjną.

SPŁATA  FRANCUSKICH DŁUGÓW W  AM ^
RYCE ZALEŻNA JEST OD REPARACJI-
Paryż. (PA T ). WBK. Według „Chicago 

bune“  ̂ odpowie rząd francuski na notę apiej l  
kańską w  spTaiwie francuskicłi długórw v.'C) , 
nych dopiero po konferencji genueńskiej. &  
rosyjskie długi wojenne, za-^ągnięto we Eraflrj 
będą w  Genui obniżone, wówczas zażąda 
francuski, aby zasada ta była zastosowana ^  
uregulowaniu długów francuskich w  AmerY^ 
„eżeliby aljanci najegah na Francję, aby ^
Niemoom morafeorjum na rok 1922, ^  B
czas Francja zażąda takich samych ttdog1’ 
ze strony Ameryki.
   ■ ■■■■■■■ -----

7  s a l i  o d c z y t o w e j .

i xn. WIECZÓR ZAW. ZWIĄZKU LfTEŁA- 
POLSfJCH.

Yłleczór autorski Marji kazecłdu} 1 Tade**3̂  
Niftmana.

Pani Kazecka patrzy na świat pracz ^  ^  
szybę. Gdżby usunąć zaporę i całą P ^ ® ołj»i 
detclmąć? Ale można zadrasnąć w yp iesa**^  
rękę, a ocrom, które prztrwyufy dc. zaffl.gk5®^_ 
gobelinowych tonów, może świat sie mtófl 
nysr w y  di.? Lepiej o nim marzyć—

Przez to dohrowoine wyrzeerenie sic U ?
y j f

czywistośol wchodzi się głębiej w s ie b ie .  . 

czywistóśe ze swą akteTCŚcią obca jeS- P0^ ;  
pani ’ Kazeckiej. Nie kody się ona w  dziś "  ;S> 
modna w poezja imJość — za to lócpocłoćh13
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jest wczoraj i tęskni do niezlizczonego 
M**-. Cały twok polega przecież na niespeł- 
■Cenlu.

W  p. Kazeckiej jest coś z prec.ieuse’y. Czuje 
" ' v/aEę słów, dobiera jc starannie, wykwint

Jj graniczy z wyraJmowaaiicrn. Zńać na niej 
**iKurę, głęboko przeżyta i przetrawiona. To nie 
2lbniap:za .jednak bezpośredniości, tyłko nadak 
specjalne piętno. Wszystko, nawet szczęście, 
jnnsi mieć pewny dystans.' Żeby uie stało się 
Analne...

W  rzadkich chwilach rodzi się bunt. Evoć 
♦kae... Ale my w ten bunt nie wierzymy. P o e to  

koclia grzechu, najwyżej kodia myśl o gr/e- 
nie purpurowych, lecz zwiędłych róż za- 

**ch ją upaja. Zna smak życia., dlatego się go boi:

„Nie mam odwagi myśli domyślać do kotka. 
Rozłożyłam kwiat życia, jak biegły botanik 
I jak biegły botanik z powrotem go złożę, 
Tylko już nigdy woni kwiatu nie odtworzę.

Tak autorkę „Kwiatów Dalekich® pokazał 
**>n p. Bukowski w swe? prelekcji i tak przemó­
wiła do nas ze swej poezji. A w ostatnich cza- 

P. Kazecka rzadko przemawiała. Nie znaczy 
te, by pisała mało. To też oczekujemy zapowie­
dzianej nowej serji, która będzie ciągiem dalszym 
tego zbliżenia się do prawdziwej, szczerej poezji, 
tokim był vńeczór wczorajszy.

P. Kazecka znalazła niepowszednią interpre- 
iatorkę swych myśli- Poetkę deklamowała poetka. 
Ale z tego wynikały też pewne sprzeczności. 
5ll,ia indywidualność p. Czemowej narzucał? 
°bcym u tworom swe cechy: biitność i śmiałość, 
*w6j rr dwsny, zaborczy stosunek do życia. Nie- 
'Ltóite „Kwiaty DalcKie" już zwiędły i zwierzenia 
teh powinne być szeptane, jak słowa, których 

nie usłyszy.
W  inny świat myśli i wrażeń, niż p. Kazecka, 

P row adził nas p. Nittman. Poeta legionista daje 
Swe przeżycia z pola walki i pierwsze uczu ia 
młodzieńcze. Tam pełnia rozkwitu, tu okres pró­
by. Zawcześrue w ięc jeszcze, by ferować wyroki. 
Jedno widoczne — proza p. Nittmanowi posłusz- 

#tetezą jest, niż wiersz. _______A- W .

WAR JA KAZECKA.

Jest gdześ na świecie...

Jest gdzieś na świecie zapadły kąt norweski 
Gdzie morze*drży i złote pieśni śpiewa 
A w  nim jest łódź. z wonnego jak kwiat drzewa 
Co lśniące wiosła i żagiel ma niebieski. .

Cudną jest podróż w  ten kraj zaczarowany 
Przestrzeń od dobrych taidzi całkiem pusta, 
Lódź cicho mknie, dzień dźwięczy Jak organy, 
M<Wię, oo drwiła przynosi mi W  usta.

Łódź cicho mknie... tuli się w  mgieł nieśmiałość, 
Hamsuna bajki rrok na wodzie leży...
0  niewidomej bladej dziewczynce z wieży,
Go gwiazdy wczesnej miała przedziwną białość.

ł-6dź cicho mknie, nakryła Ją tęsknota,
Ta, co po moran, dehą opieką chodzi,
Możnalby rwc, zamknęła bajkę w  łodzi,
1 V  pieśni morza, ze słonecznego złota. _ _ _ _ _ _ _ _ _ _
Tak bardteo kocham ten dziwny kat norweski, 
Tak bardzo tęsknię za morzem, które śpiewa, 
Za ową łodzią z wonnego jak kwiat drzewa, 
Go iśriące wiosła i żagiel ma niebieski.

KROMIEA,
1 tt— leirsf-Tjrrk.

DziS rz. kat. Adklfa ; j»r. i;al. Jasona ap, l!łt.'o rx 
ka.f, Parkraceso ^r. iat, 9 jmuzen. w  K. — WschiłJ 
stciita 3M>, zaciółi 6 53.
R e p e r t u a r  T e a i c a  g  « lk S » c a ,

Poszą-lek przmtat«wietf «  g. 7 80 wieci.
W  czwai lek o 3 30 pop. , G iaba. ryby<. NU ZA. (goś­

cin y w j stęp M. Uren a — wieczór „P *a  Geldhab*,
?■ ie m y  występ AL Ureokia.
*------ > U a t r  a i « | i t t i i  (uJ Gródec. a 2 b).

lV czwr rtek „Ich czworo".
VV piątek , Grube r j by .  pożogn-iny występ Miecz 

rreakia.

T c a ł n i  M e w e ś e i .
\We czwartek .Szat miłości*.

R e p e r t u a r  B a g a t e l i  I w r w ( k l t { j
1) Gzędi koncertowa. 2j Bosonoga tancerka, Wióra

i  ’ «r iL operetkowy W. R n i K. Sangarzewski.
+i »KłeJjezpiŁ, J„ ). cz/owiek. sketeh. a) .Apoiio a KUpa 
rowa-c, migawka.

* * ■  uI|ca 1 >ssotlri8Jrtdi 1. 10.
l )  i  koncertowa. 2) Występy gościnne H. Do 

mańskiego. 3) ^lvetta , operetka.

W e  L w o w i e .

«  Na wainycs zebraniach Spółek akcyjnych, 
^ *® k  z ograniczoaą odpow.. Kas oszczędności

pamiętajcie przy rozd.riale zysku czystego o 
Zdatnych zasiłkach pieniężnych na

c e n t r a l n y  k o m it e t  d l a  u c z ą c e j  s ię
*LODZIF/Y WE LW O W IE  -  (rach. bież.
% b * w  i krajowym, lab konto czekowe PKO. 

nr. 150.832).
k Harcerstwa Polskiego — Oddział we 

<Ł*0^je  — (radi. bież. w Ziemskim Banfcu kre- 
we Lwowie, Jagiellońska 2, lub konto 

czekowe PKO. nr. 149.746),

— Trzeci Maja w Zumarstynowie. Padlwow- 
.ska gmitna Zamarstynów urządziła ostatniej nie­
dzieli obchód Konstytucji 3. Maja. W  oknach do- 
m,„y widniały nalepki i zwisały chou ągjygtie. Ra­
mo odbyło się jureezyste nabożeństwo w  kościele 
OO. Kapucynów, witczarem zaś zgromadziło' się 
ubywa > Ltv. o miejscowe w  budynku gminnym. 
Przemówił tu o KorKstyhtoji prof. Kłink, poczetn 
nastąpiły produkcje, wykonane przez chór żeński 
prof. Adamczaka, p. Marję Sioorówa^, p. Tad. 
Szuoerta, Łretnicę i Ja-awisię Siwekowne, csłOjc 
przez d^iiatwę szkolną. Na zakończenie miejsco- 
w iejTow, teatrów i chórów włońcaań. odegrało 
sztukę ludową ,Jx»bzowianje’ ’. Wszystkich w y- 
ikonawcóiw darzono oklaskami Panie urzjfdziiły 
Zrbióhkę uliczną na T. S. L.

— Pomoc rządowa dh« młodzieży akatkmi-
ckiei. Delegat min. wyztnań rei. i oświecenia ipubł. 
dr. M. Borowski, referent pomocy mądowej dla 
młodzieży akadem,. bawi we LwoWie i przyj­
mować będzie interesowanych w  rektoracie połi 
techniki lwowskiej w  dniu 12. maja br. o ioóz 
12 w  południe.

— Ku czci wielkiego artysty, znakomitego na­
szego gościa Mieczysława Frenkla, odbyła się 
wczoraj w Kasynie i Kole literacko-Łrt^sty cznem 
wspólna biesiada, nacechowana serdecznym to­
nem, wypływającym z głębin artystycznej duszy 
biesiadników. — Przemawiali pp. prezes Koła 
lit-art. R\>1 te, dr. W . Jampotski, prof. Wcyberg, 
dr. Lesław Gluziński. Wzniesiono toasty na cześć 
wielkiego artysty, jego małżoidd i sceny lwow­
skiej. W  serdecznych słowach odpowieczt, na­
wiązał p Frenkiel niezapomniane nici wspom­
nień, łączące go stale ze Lwowem.

—  „Śmiech bogów i ludzi". Pod tym tytułem 
odlbędzie się w piątek, 12. btn. o go<łz. 8 w_ sali 
•Casyna i Koła liter-a-t. klasyczny WieGtzór. po­
święcony świetnej komedii siaroatiyckle] i ge­
nialnemu twórcy Arystofanesowi. W  I. części 
prelekcja Józefa Jedlicza z dyspozycją: L>ws
oblicza Dionyizosa, komiczne i tragiczne — Ro­
dzime źródła i rozwój komedii starogredTej — 
Wesołkowie dohyccy i Epicharmos- — Chór joó- 
ski i rorkwit wielkiej komodji attyckie?, — Kra- 
tinos, Fuoolis i*Arysiofanas. — Szczytowe aicy- 
dzteło: „Ptaki®. — W  II. części wybitny odtwór- 
ca-reoytator, Czesław Krzyżanowski, wygłosi 
szereg wspaniałych ustępów lirycznych i saty- 
ryczno-purodystyaznych z .Ptaków® Arystofa- 
nesa, w  przekładzie poetj^kim Jdzefa Jediicza. 
Bilety do nabycia w Składzie nut B. Potonie- 
ckiego — na godzinę przed rozpoczęciem przy 
kasie. 1 ,

— Pielgrzymkę na kurhan i.sdwórzańskl u- 
rzadzą tak jak zeszłego roku 4/6, tj. w  mc dzielę 
Zielonych Świątek sokolstwo lwowskie, by oddać 
hołd bohaterom i złożyć wieńce, jako widkmy 
znak tego hołdu na wspólnej, olbrzymiej mogile 
bohaterskiego batalionu oOrłotmlrów, kió^y kgl 
tam pokotem, ciałami swych żołnierzy zagradza- 
ląc w' dniu 17. sierpnia 1920 r. dzikim najeźdźcom 
drogę do Lwowa. — W  pochodzie poniosą u- 
czestnicy pielgrzymki wieńce kartkowe, z któ- 
ryćłi dochód przeznacza sokolstwo na utrzyma­
nie sierót po otrońcaib Lwowa i konserwację

mogiły. Bliższe szczegóły podadzą wkrółbe dtzteu- 
niki i afisze, a organizacje mogą już zgłaszać swe 
uczestnictwo w komitecie sokolim, lirz^jdującyin 
codziennie w Spkole-Magierzy, û . Zimorowicz36 
S, I. p. między 7—8 ■wieczorem.

— Technicy lwowscy przy pracy. Wczoraj 
około godz. 6 wlecz, przeciągał ulicami miasta 
ofsząk złożony z młodzieży teclnuckiej, która 
wiioefa1 aarzędzłą budowlane, ofiarowane przez 
firrnę p M. .Kierskiego na iiziejsce huidoLy II. Do- 
mu techników we Lwoi,vie. Widząc zapał i ener­
gię młodzieży, z jaką zabiera się ona do pracy, 
niewitpjjny w  pomyskie uwieńcz cnie rozpoczęte­
go dzieła.

W  niedzielę dnia 14. hm. o godz. 11 rano od­
będzie się „Uroczystość pierwszej łopaty” . Są­
dzimy, że publiczność lwowska tłumnem ziawie- 
rnern ssę na wzgórzacii Kadccfcscti zamanifeskjje 
swe sympatie dla młodzieży technickłej,

— Bałagan tytoniowy. Główna składownta 
\'Tda.ie tytx)ń tylko za „przepisem1*, a w trafi- 
taUi zupełnie go nie ma. Ocikąd warszawska1 
centrala dostała małopolską produkcję tytoniową 
w  swoje wielebne paluszki, w  całym handlu ty-' 
torbowym zapanował najkompletniejszy bałagan 
Lepsze tytonie dostępne tylko dla wypranych, 
mactdońsk1 idzie do Warszawy, a Lw ów  pan 
jakieś suszone, gryzące śmiecie warszawskie. 
Czy u nas naprawdę wszystko musi ciwnnać, 
czy do centrali tytoniowej należy specjalnie ro­
bienie nieporząrku? Biedni ludziska przyzwy 
czajają się już dc tego, że centrale powstają je­
dynie w celu dezorganizacji danego działu. Bo 
przecież u naę we Lw ow ie ptzodter.i nawet w 
czasach najbardziej burzliwych był pod tym 
względem rajw zorawszy porządek.

— W  sprawie strajku pra-ownisów farma­
ceutycznych informują nas, że za uchwaleniem 
bezrobocia byli przedcwszystłioni siarsi mag.
skrowie farmacji. Zw iążd  zaiw. pracowninów 
fann. może wykazać słusziiość żądań zarówno* 
starszych, jak i młodszych kolegów, pouie\vaź 
prowadzi biuro pośrednśitwa pracy, któie wyka­
żcie żę od pzacu wprowadzenia pię«iu łpiteK,orif 
płac lia  tnągistrów, właściciele aptek poszukrM 
jeayrnie młodszy ch. a tern samem tańszych sil. 
Ze swej stroijy Związek zaznacza, że przyjęcie 
żadań. przez właścicieli aptek nie wpływa na po­
drożenie teków, gdyż żądania są oparte na taksie 
za pracę, wydanej w  listopadzie 1921 przez mi­
nisterstwo zdrowia. Wynikiem tej taksy bytas 
ustanowiona norma jednolita płac dla całej Rze­
czypospolitej, ułożona przez ministerstwo pracy 
i opieki społecznej. Współ pracownicy fasniaotał- 
tyczni zajęci tak w  aptekacli, iakoteż w  nofcre- 
wnyrch instytucjacł: walczą o płacę, należną im 
’uż od piecte miesięcy.

Z Drohobycza, Kamionki Str., Czortkowa, 
Przemyśla, Złoczowa, Brzeżan nadeszły te1 ogra’ 
łficzne wiadomości o zuvefuem t>ezrobaciu. W śród; 
pracodawców poczynają przerażać tendencje 
ugodowe.

— Ponowne śledztwo przeciw'Fanie Diittnei.
Głośna była onego czasu spraw? aresztowania 
zamieszkałej od <Ruigich lat we Lwowie Fani 
Didtrer, nieślubnej córkii hr. Paara, adiutanta ce­
sarza Franojzka ,ióz»fa 1 pewnej damy dwór-' 
.sktej. Dattner miała we Lwowie zakład naukowy' 
dia meirnięckicL darówicząt, a później w  okresie 
wojr<yr trudniła się niałogOw\ dorrosanp1 do osła-' 
wiomei „K-Stełle’ ’ na rozmaite wj^bimę esabisto-’ 
śd naszego miasta. Bardzo wiele osób' skoiticiem 
tych donosów narażonych było m  bardzo przy-, 
kre konsekwencje. Kara za te ohydę nie s pelto ta 
wlmio-wajczjmd dlatego, bo orzieczenie psychiatrów 
zafcwestjoriowafo jej poczytalność, jednhk sąd 
odniósł się do fafct^eih: mieidyoznegn, który w y ­
dał odmienne orzeczenie, wobec czego wdrt hwno 
pffiectw Fanie Diirtner prno\*iine śledztwo kanie. 

îHtrurr pozostaje na wiolnej stepie Rozpraw., 
przeciw riiei będzie niezawodnie bardzo ciekawa

— Morderca, oszust 1 złodziej. Wczoraj roz- 
poczęła się przed tir,rbuiałean przysi^gtvcii ood 
p3*fcewodn. sędziego oaaręg Góttkige^a rozprawa 
pnaoić b. żpi»iierzpwj tdotebiskienEi w ęzasie in­
wazji Enałowi Dóbykowi, które®c aas.. proŁ. dr. 
PokŚkowdd oskarża o zbro^ńe: ner i^nstim, o-: 
s^arstwa i kradzieży. Pierwszej zbrodni dopośdL 
się Dubyk w  styczna.* 1W9 r. w  I>vsty&aoota 
>nia 26. sftiewna woLka pcósk:> wkaoczyły do



G j j a  i l JBSł L’. niâ a. 1 ' iu .  Nr. 103.

Kiystynoipcra. i w tym czasie dwaj żołnierze pol­
escy nieznanego nazwiska, pochodzący podobno 
■z Warszawy. przyszli do mieszkania p. Stefanii 
M. prosząc o nocleg;. W nocy wojska poAskfc pod 
•silnym naparci tan Ukraińców musiały opuścić 
'Krystytiopolofc ezetn ci dv,aj żołnierze nie wic- 
'dzieli, (idy rano obudzili sic i wyszli na miasto, 
.spostrzegli kiąoych ku nim Dubyka i drugiego 
żołnierz.; Mikołaja Nźnikowskiego. juz dziś nie- 
'.żykiceg-o., Jeden z żołnierz;,- iMfiskich począł u- 
■ciekać i Hniknąg drugi zaś odrzucił karabin i pod­
niósł ręce Jo góry na znak pod lania się. Mimo 
do I hubyk z mierz j  ł sie do nv; i  karabinu i w y ­
strzelił. uczynił to samo \y tej chwili Niżników ,"ki. 
Padły dwa strzały. Żołnierz polski padł n-a zie­
mie i z a w ia i:  ..ratujcie bracia". Wówczas Du­
byk przystąpił do niego ze słowami: ,.ja ciebie 
Ibędę ratow ał’ i kopnął go dwwkrołnic w giowę, 
poczem zdarł z niego płaszcz i odszedł. Po 
chwili nieszczęśliwa ofiara mordu skonała. Na­
deszli imfej żołnierze ukraińscy, którzy trupa obra­
bowali i pozostawili nagiego na drodze. Nie byk 
ło odos-oh.douy. wypadek. Późniejsze śled/.tw.o 
Stwierdzało. żc w podbbuy sposób zamordowano 
tego samego dnia jakiegoś innego jeńca pol­
skiego.

Dubyk grasował potem pod przybranymi na­
zwiskami w  powiecie Kainiorcekim i Sokalskim, 
gdzie popełnił szereg oszustw i kradzieży, nama­
wiał też świadków dc fałszywego zeznania. O- 
ifiarą oszustwa padali przeważnie włościanie, po­
nosząc znaczne szkody. Siedząc w areszcie w  
Kamionce Strimriłowcj <przepi?o>wał Duibyk kratę 
w  oknie i wyważył ia lufą karabinu poczem z kła­
ków, na których leżał drugi aresztant sporządził 
szmir, po którym obaj spuścili się z okna i uciekli, 
i Do winy Dubyk nic przyznaje się, j«dnak 
świadkowie udowadniają mu poszczególne fakty. 
Dziś zapaść nu wyrok.
t —  Z głębin nędzy. W  mieszkaniu przy ul. 
Gródeckiej 1. 63., od miesięcy nieogrzewanem 
Ziejącym pustką i nędzą, znaleziono rozpostartą 
Ina ziemi, nieprzytomną staruszkę p. W. B., wdo- 
IWę po urzędniku kolejowym. Wezwano Poc ra- 
łtunkowe. Lekarz sfcwierdzflf usiłowane otrucie 
kcwasem solnym. W  stanie zagrażającym życiu 
Odwieziono des.pcratkę do szpitala. Skrajna nćaza 
(wpędziła staruszkę w przedsionek śmierci. — 
fctez miernie przykrym dźwiękiem uderzyły słowa 
(Właściciela kamfenie y o zwrocie czynszu z? trzy 
fniesiące.

-- Aresztowanie włamywaczy. Przed mie­
siącem sJwadii złodzieje 7U par obuwia z maga- 
zym: obuwia Fe-igi Kawy Przy pl. Gołuchowskłch 
i. 2. Wybity otwór w murze stanowił wejście do 
sklepu. W  dmu wczorajszym aresztowano za po­
wyższą kradzież Jana Nocakiewitza, Aleks. Cho- 
mńia. Łobuza Wład., Stefanię Huk i Marię Denys, 
dwie ostatnie za kupno obuwia.

— Kradzieże. W  sklepie tytoniowym przy ul. 
Legionów wyciągnął złodziej szpilkę z krawabu 
Salomona Linką. Szpilkę, ozdobioną diamencika­
mi, ocenia poszkodowany na 200.000 mk. W  skle­
pię tym są kradzieże na porządku dziennym. — 
Na ul. Halickiej skradziono 1.20,000 mk z kieszeni 
Jana Kosa.

Z  c a f e  "i P o l s k i .

— 7,iazd młodzieży w Wilnie. Piszą nam z 
V\ ilna: 25. maja bm odbędzie się w Wilnie w  lo­
kalu związku, ul. Mickiewicza 19 doroczny zjazd 
wileńskiego związku młodzieży wiejskiej, na któ- 
rem nastąpi uroczyste złączenie związku wileń­
skiego z centralnym związkiem młodzieży W iej­
skiej w Warszawie. W  tym akcie tak ważnym 
dla całokształtu prac młodzieży powinny wziąć 
udział jak najszersze rzesze młodego pokolenia 
wsi ze wszystkich stron Połski, a także i starsze 
społeczeństwo, by przez to zaznaczyła sie łącz­
ność wszystkich dzielnic zjednoczonej Rzeczy­
pospolitej. O biiższc szczegóły i noclegi należy 
zawczasu zgłaszać sie pisemnie ood adresem 
związku młodzieży Wiejskiej, Wilno, ul. Mackie­
wicza 19.

— Pożar warstatów kolejowych. Z miejsco­
wości Lapy na kresach, donoszą, że wczoraj w  
nocy w pobliżu stacji Lapy zapału się tartak 
i skutkiem silnego wiatru ogień przeniósł się na 
warstaty kolejowe, które spłonęły doszczętnie. 
Sjteaż pożarna przybyła specjalnie z, Białegostoku, 
nie zdołała już uratować warstatów. lecz jedynie 
umiejscowić pożar. Według powierzchownych o  
bliczcń straty przenoszą pół miliarda marek pol­
skich. (Tel. w l.) (G.)

Z e  ś w i a t a *

— Nansen, wielki podróżnik I szef pomocy dla 
głodujący dr odmówił przyjęcia godności obywa­
tela honorowego rosyjskiej republiki sowjeekiej.

— Powrotna fala w modzie, a.le tańców po­
jawiła się teraz w  centrach, której nadają szyku

i są wyrocznia dla... nóg. Jestto ,.hałanceiio“ ,> 
piec pełen spokoju i umiaru, przypominający Sfj 
wot albo menuet. M artw ię  się -więc sroczką 
srokosze mody, którzy przypuszczali, ie  o*®,1 
czywszy się „shimmy", stanęli na wysoko® 
„deroier cm“ . A koryfeusz naszych pląsozna^* 
ców, p. NorwLu, autor monografii o ,,dancing1' ' 
będzie musiał pocić sie nad nową ie-orją 
celło".

Z e b r n i i t a ,  o d c z y t  

i  w ś d o w s k ^ -

— I  Uniwersytetu Ludowego im. A. MK*'® 
wlezą. W  piątek, 12. bm. o godz. 6.30 (ul. Bout 
larda 5) inż- Jaskólski: „Dzieje poiSKiego pienią­
dza od Ptasta po czasy obecne". —  W  soboh' 
13. bm. o godz. 6.30 inż. Jaskólski: „Pieniądz
pierowy W e wtorek, 16. bm. o godz. 6.30:.

inż- Libański: „Prof. Einstein i jego teoria te!a 
tywiiości (Ptolemeusz, Keppler, Kopernik, G4 
lifcusz, Lewerrier. Einstątn, względność czasu 
przestrzeni, materia, eter, światło, absohrO" "  
(z obrazami świctl.).

— „Wykształcenie akademickie kobiet-1’.
Wad. prof. Kleinera na spowyższy temat odbędą 
się w  piątek 12. bm. o g. 7 w ie oz. w  sali fizy1̂  
wn(i\v. (ul. Długosza 8.) Wstęp 50 mk.

— Towarzystwo neofilologów we Lwow 
W  sobotę d. 13. ban. *o g. 8 wieczór odbędzie s:  ̂
odczyt dr. K. Jareckiego, „Ludwik Xf'v”., Mohet4
i Tartuffe’ ’. Stary uniwersytet, sala II. \Vstof1 
wioiny.

—  „Stworzenie Świata”, oratorium w  3 cż?' 
śdach Haydna, jedno z najpiękniejszych arcyd^K 
muzycznych, wykonane zostanie stararńcjP P 
sktego Towarzystwa muzycznego pod d,yre^y 
dr. Ad. Sołtysa we czwartek 11. bm. Wykona:^'' 
cami kompozstoji będą soliści wp. Drex1er-Pa!S'^  
wsika. Stef. Frfechowa, M. Prawdzie, H.
ii Jul. Masłowski Orkiestra i chóry trięszano kwv 
senwatarjiMii z udzrałem chóru i orkiestry Tea*^! 
mpejstkiego. W  konicercie bierze udział prze*=7 _ 
200 osób. Bilety do nabycia w składzie nut M; 
Seiffeita.

— Poranek koncertowy. Staraniem 
..przyjació’ pożytecznej zaibawi'’ ’ octbcdair * 
w niedzielę 14. bm. w  sali organrwej ^  
cwang. (ul. Kochanowskiego 1. 18.) o  godz-_ . 
w poł. koncert pp. M. Lewickiej, śpiewaczki 1 
Łozińskiej, art. teatru.

K urier ekonomiczny.
Lwów, 10 maja.

+  Z prasy handlowej. (v.) Nr. 18. „Kupca” 
fcv artykule wistępnym onmwia (.jeficyt koie.inictwa 
I  proiekt wydzierżawienia kok ii. W  artykule;

i „zysk" motiopohi tytoniowego’’ kry-ty- 
łare ostro niedołężną gospodarkę państwovcą. 
Prócz tego szereg artykułów, jak: „Danara \ mo­
ralność podatkowa". ..Eksport i polityka celna’’, 
.„Dookoła siprdw gdańskich"’, „Spraiwa patentu"’, 
,.'l’arg we W «d n lir ’ i t. d. wypełnia obfitą treść 
imnnoru.

+  Długi francuskie. Z powodu przypomnień 
Re strony zm eoptdńskiej. że nadeszła chwila pła- 
fcenia długów zadagr. ętvc’n w  Ameryce przez 
Francję, korespondent „Associated Press ustala 
następująca ciekawą statystykę: Francja winna

AiKji.fi 12.50(1 milionów, Ameryce 13.750 milionów 
franków w  złocie. Pazem 26 250 miIjon-ów.

Francji należy się ixł Włocli 1 miljaTd fran­
ków złotycii, od Rosji 4 miliardy, od Belgji 2.250 
miijonów, od Jugosławii 500 milionów, od innych 
aliantów 1250 mfijonów Razem 9 m iliardów.

Do tego dodać należy odszkodowania na­
leżne od Niemiec, tj. 6S m-Ujardów, z których 
przynajmniej 25 miliardów, które Francja wydala 
na odbudowę prowincji zniszczonych, o? liczyć na­
leży do długów wojennych. Ktediri Francji wyno­
siłby zatem 34 miliardów, przenosząc o 8 inlijar- 
dów jej długi. Francja ma zupełne prawo wyma­
gać zwrotu długów od swych dłużników, jeśli 
wymagać tego samego od niej będą Ameryka 
i Auglja.

H Lwowska giełda zbożowa. Silny popyt za 
zbożem twardein i mąka przy słabej podaży. Ce­
ny wyższe. W  ziemniakach ceny słabsze. Trans­
akcje w  kaszy lireczanei po 24.50^ loco stacja za

I^ooa

ładowcza. W  owsie po 13-609 st. zał. Tend©^^ 
wybitnie zwyżkowa, usposobienie bardzo’ ° z 
w-ionc. Nastęmic zebranie giełdy 12 bm.

Zmiany: żyto małop. 13^00—13.800; 
inałop. '13.500—13.800; transakcje 13.600 st- 
ziemniaki przemysłowe 3.000—3-200; wyka 9- 

n.0(X): mąka żytnia 70% 20.000—20,500,
21.000—21-500; pszenna 60% 26.700
50% fó.000—30.000, 40%’ 31.000—31.800; końicz^ 

czerw ona krajow a 115.000— 130.000; kasza b1" : 
24,000—24.8000. transakcje 24.500 st.

r  Warszawska sytuacja giełdowa. Dla de ^
usposabienie dziś było mocrriiejsze. Marka * 
miecka podniosła się do 14.10, inne dewizy #
słabiej. W  obrocie akcjami usposobienie nieiedhjl 
lite, jednakże wczorajsze kursy nie okazały 
szych zmian. Papiery % słabo. Miłjonówka P® ^ 
wnic spadła. notow'ano ją 1-400—1.550 mk. 
wd.). (fi).

na 
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— Odczyt p. K. Lubomirskiej pt. ,.Pokon ie 
j^^jszości polskich w Nłemćżeoh" odbędzie się
w* mak o g. 7 w, w  sali. ratuszowej, staraniem 

wschodniej Zarządu Głównego T. S. L. 
,^*tęp wolny -  dt-L/owolne datki na T. S. L. 
W*Y wejściu.

• — Z SekołaJWacierzy. W  p-iatck, dnia 12. 
ijhl odbędzie snę w  sald Związku Sokolego luli. 
r y f a  i- 7 II. .p.) o g cd L ' 7- wieczorem powtórne 
. iwanie w  sprawach zlotowych, na które zapra- 
***■1*0 druhmfy wszystkich gniazd sokolich lwów
8trVi,

Z Towarzystwa naukowego. Posiedzenie 
^jr<kiaki maŁ-przyrod. odbędzie się w ponter 

15. bm. o godz. 6 popoł. w  Instytucie zo- 
^eicznym  Uniwersytetu: 1) prof. TokarskaJ
£  nowoodkrytej skale magm a tycznej w  górach 

^ętokrzyskich", 2) prof- Rogala: ,.Kilka spo- 
ń geologicznych z Karpat". 3) p ©f. W ey-
„Przyczynek do meiodyki k^jtalograCk k - 

oraz przedstawi szereg prac z cheinji. 
Lwowskie Towarzystwo tokarskie. XVII. 

b iedzenie naukowe odbęitrżie się w  pi ątek, 12. 
^Ja w Poji klinice- Pomarzy z  klinik i chirmirgi- 

ftei- Wykład- kol. Aleksiewicz: Powikłane zła- 
^ ftie uda. Kol. Ziembicki: Zapomniane zdrojo- 

ko i nauki Lrazma Sykota.
Wystawa Trzech. W  niedzielę 14. km. od- 

«t siłę w  Tow. Sztuk pięknych otwarcie zbio- 
^  ;i wystawy art. mai. L. Lillego. St. Matusia 
* > Z. Pa diuckiego. Wystawę tę, słowem wstęp- 

otworzy pirof. Bołoz-Arrtonfewićz.
V  ~~ Komert „Echa“ odbędzie się 19. maja, na 

złodą się tuwoi y  chóralne słowiańskich 
^hipozytorów. Wjkonane zostaną utwory łudó- 
. * Jugosłowiańskie, pieśni czeskie, ruskie, rosyj- 
flP?. polskie. W  skład programu wchodzą ponad- 
^  Pieśni prof. W . Frieuiana, dotychczas we Lwo- 

nie śpiewane, których wykonawczynią bę- 
2*1® znakomita śpiewaczka estradowa p. Zofja 

bielska.

szkłfr̂ powiększającB*
W  CUKIERNI.

Przy dwu poł;,cz.u»iych stolikach siedzi sześć 
j^żanO ch mam, przedwojennej konstrukcji efe- 
i \̂ ®3. Z daleka — rzekłbyś — wszystkie są do 

prtMbnc, wiszystiee jednakowo ubra-ne, 
'^fcystkie w jednym wieku i wszystkie jednako­
wi łmp.idrowajie, jak gdyby sześć kawek na cfwu 
feotrych gałęziami' akacjach.

A. jednak: z bfeka rzecz pmnłstawia się ma 
j t Każaa ma tumy kaipeiutsz, mną bluzkę, inny 

imr„e kak-zyki, tone zmarszczki i amry pu- 
■r- Zaczynają rozmowę: 

w D a jn a  l-sza: (wkładając całe cśaslko w  bez- 
otwór). Wte ijsari, że jn strasznie nie lobię 

^endsm ych ciastek
T Dama 2-ga: Ja rówm** nie znoszę, ale wie

Qo, ie  panna Adela K. wyjechała nagle do 
^opamego na kstrradję, a moja krweż^rdca, która

—  A jak się masz Arturku — wykrzykuje dy­
ma szósta.

— Jakaż to cudowna parka —  woła dama 
druga,

—■ Ja właśnie mówiłam przed chwilą, że wy 
tu łada chwila wpadniecie — woła dama trzecia.

, R rdnści me było końca. Ja zgłupiałem. W y ­
niosłem s.ę szybko; otoa-wiałem się bowiem ż 
unię te damy. wywiozą ze Lwowa. K.

Wiadomości telegraficzne.
Odznaczenie Wład. Mickiewicza. Dziś o g. 3 

popołudniu w salonie |adopcyjnym rady mini 
stTÓw odbędzie się uroczystość udekorowania p. 
Wład. Mickiewicza orderem „Polska Odrodzona’’. 
Ceremołiji dokona prez. min. Ponikowski wobec 
członków ga-fiitetu. (Tek w ł )  (G.)

Ujednostajnienie administracji pocztowej na 
Wileńszczyźnie. Ministerstwo poczt i tetegr. w y­
da w daliach najbliższych rozporządzenie o znie­
sie i Ali dotychczas oboo’ iązidacych na Wileńszczy­
źnie odrębnych taryf i adminustracji pocztowo- 
telegraficznej. l?o»porządŁenle to wpi owaizające 
w Wileńszczyźnie taryfy obowiązujące w Rzpltcj 
obowiązywać będzie od 1. maja. (Tel. wł.) IG.)

Syrfcd ewangteHków-reiormowanych roz­
pocznie w  Wilnie swe obrady 25. V I. b r , na któ­
ry przybędą reprezentanci ziem wschodnich Rze­
czypospolitej. Na porządku dziennym: Wybory 
nowego konsystonza.. kwestia ix>dźidłu majątku 
jednoty ewanyieltcktch Litwy SrodiKowej i Ziem 
Wschodnich Rzpltcj. Jest to nwestja poważna ze 
względu na to, że majątek gmin ewangielickich 
jest dość znaczny. lAW .)

Władywostok. Reutei. Japończycy odroczyli 
wycofanie wojsk swoich ze Syberii na czas nie­
ograniczony. (PA T ).

^  '“OO- ■»

KRONIKA PO LITYK I POLSKIEJ.

W a.sM wa (PAT.) Z okazji święta narodo- 
polskiego otp^m a' ^-faczohtik Państwa od

pj-czyoenta ^ąoubłMfl brazyHjsłriej depeszę z » ŻV- 
czema,ni.

N a d e s ła n e ,

stałe mieszluł, pssw mł właśnie, że jen tam

Dama 3-cia: A wie pani, że o. Artur, który 
\l byf przecież z p. Adelą po słowie, znajduje 

^  Warszawie i ma podobno już przyrzeczoną

kił

. przy konsulsrcie w  Buenos Aires.
. Dama 4-ta: A Wie pani, że konsulat >v Buenos 

został zreduko^-Koy, a mój kuzynek, dla 
tam zabrakło mlierjsca, wyjeżdża do nowo- 

^^Wżonego 'konsulatu w  Indocliwiach.
L  Damą 5-ta: A wie oani. że projekt ntwor/.e- 

konwlatu w Indochintich, leży jeszcze ua
u p, Mich iłskłego i mół z^ęć. któn‘ miał 

J ^ j ą ć  organizacja tego konsulatu, me może się 
N a ć  tfecyz^. 

l  . Dania 6-ta- A wie pard, że p. Artur wcate nie 
^ Warszawce, lecz w Boysłftw iu i gwał- 

prosił mego męża. by go jak rraj-rychlej
w celach handlowych na Sumatrę, bo 

11 iycie we Lwowie obrzydło / 
gj. Dama 1 -sza: A wie pani, że p. Adels cafkietń 
fj-.^yła w Zakopanem, łećz u mego brata łeka- 
,jU_ ^  Hotoskju. który itdę zapewniał, że z p. 
‘ wkrótoe będzie wszystko w  porządku. 

ł"kmczasfim dc cukierni wtchoćzi jakaś para 
ludzi.

A jak się masz Adełdu — wo*a dama

Dnia 15. m aja o*-, ukaże sfę

NUMER PIE R W SZ Y  MIESIĘCZNIKA

„Przegląd Współczesny*
Redaiitor: Prof. dr. S ła k lU la w  W ^ ilk ic w lc z ,  

Adres AdiuinisUMCji.
K r a b ó w , ul, t u ,  Filipa Z i .

Zawody lekkcal (©tyczne młodzików L. K- S. 
Pogoni.

Bieg 299 m.: startuje 8 (3 poza konkurscml*. 
0 Rubinow i i 27 s.. 2) Szteiger 27.1 s., 3) Pruga-r. 
Poza konkursem: 1). Gótt 26-2 s., 2) Szporiner.
Wszyscy z Pogoni. .‘

Bieg 300 m.: .startuk F. 1) Kawa fPogoń)
2 m. 22.2 s., 2) Aincld (Ź. K. S.) 2 m. 25.3 s-, 3) 
Halicki (Pogoń) 2 m. 27.1 s

Stan mistr/owstwa ki. A. w okręgu krakow­
skim.

Na naczelnem mieiscu w połowie rozgrywek 
stoi Wista, licząc o jeden punkt wlecoj niż 
Cracovia, znaidująca się na miejscu drugk-m 
Makkabi. która do osfahriej ntocLiieli była liczoną 
na pretendenta do trzeciego ".ńebca. po swej 
przegranej ?ie St umiem w Bitisku. spadla aż na 
miejsce piąte. Zaciekła waika w drugiej turze ro. 
ze gra się żatem między Wisłą a Crac.ov'ą o ly - 
tuł mistrza okręgowego, a raczej o mistrza Pol­
ski, gdyż według - wszelkiego pra^-dopodobień- 
stwa, zw jxięzca w Krakowie zołatwi się z re­
sztą przeciwników z innych okręgów bez trudu. 
Niespodzianki jednak są zawsze możliwej

Vietorła (Żlżkov w Czecho:dOwac.ii)-Czarnł. 
W  sobotę i niedzielę, 13. i 14. bm. « l urdizie jedna 
z, najstarszych i najlepszych drużen czeskich dwa 
spotkania z ,,Cza,rnT,rm!i’ ’ wc Lwowie. ..Yactoria’’ 
znaj-jmje sie ©beonie w  do-skcn:tłej formie, czego 
nąjlepszjTr' dowodeim jest jej ostatnii wynik z re­
prezentacyjną dritójmą Fraincji 1 : 1 .  z jedną 
z najlepszych drużyn metnieckieh „Union” 5 : 0 ;  
7. mis tren mi Euro-py „Spartą"’ czeską 1 : 0 i ..Sła­
wię” bije 1 : 0. W  ostatnich dniach nobJa .Vi- 
ctoria dwukrotnie (3 : 1 i 3 : 1) ..Wis-tę’ ’. Po­
czątek zawodów'’ każdego dnia o godz 5 .'1

Seacja narciarska I. L. K. S. „Czarni" dzię­
kuje PT. persouuiowi urzędniczemu firmy iRucker 
i Hóflinger za hojny dar na budowę schroniska 
narciarskiego w  Sławsku, ofiarowany z okazji 
irhienin szefa dra Zygmunta Ruckera.

Kolegium sęoziów wyznaczyło do prowadze­
nia Zawodów piłki noznei następujących sodzrów: 
Dnia 13'V ' I. L. K. S. „Czarni"— Yiktoria Zlżkowj 
p. Schlesser.

DuU> 14/V. I. L. K S. ,,Czarni"—Vi.ktowa ŻśŁ- 
kov, p. kpt. Bilor. — Z. K. S- „IIasVonea“ —L ê - 
chia II. o mistrzowstwo klasy B., P. Rfipdki Ta­
deusz. — O m ist^owstwo klasy C»: t - K. S.
„Hasmotica II.“ -M eta l p. Pecow-ski; Jutrzenka— 
Rob. klub spodowy. p. prof. Dręgiewicz; Czaitii 
III.—Pogoń III., p. Zimmermann; Oiijar-Aurato- 
rzy. p Fischer: Biali—Dentystyczny klub sport., 
p. Grabowski; Związek strzelecki—Lechia ,111.. p 
p. Schneider Alfred; Czarni IV.- Odwet, p Mel­
ler: Orlęta— Z. K S. „Hamonea ITI.“ , p Ko^ftik.

KRONIKA S PO kTO W A .
Cracovia.L.echia 11:9 (4:6). Crauovia po nie 

dzielnej porażce z Pogonią pustanowila się żre~ 
habditować w opinji Lwowa, na nineczęścic o- 
słaoionej Lechji, któia wysbj^iła z rezerwa za cfr. 
Dudryka i bardzo słabjnn Jużakłem w  bramce. 
Grę Cracovji scharakteryzowaliśmy w recenzji 
matchu z Pogonią, dziś duda ; tylko należy, że 
okazała więcej zdecydowania pod bramką, do 
czego zachęcała postawa i sjjwób gry br«,mk*.- 
rza Lechji. Wynik dwucyfrowy jednak był meko- 
utoczny mimo zupełnej przewagi Cratoyji. Szcze­
gólnie kieska Lechji zadziwić może z tego powo­
du, że w sobotę w grze o mistrzostw© uzyskali 
tak piękny rezultat z Czarnymi, którzy z trudem 
ledwie wygrali. Najlepszym był obrońca ftm. 
Budzianowski, pomoc grała bez zastanowienia, a 
napad w całości słaby, nawet -zwykle doskonały 
Baśniak I. nie miał Swego dobrógo dnia. — W  
pierwszej połowie uzyskuje Cn»oovja 3- hraonki 
przez Kałużę, jedną żawintó bramkarz Lechu, 
puszczając lekkie podanie w  ty i obrońcy. W  dhU- 
giej połowie dalsze 7 brair.ek dla Cracoyji, z tego 
3 przez Koguta, a po dwie przez Kałuże i Chru­
ścińskiego. Stosunek rzutów narożnych 8:0 dla 
CraooyjL Sędziował poprawnie p. Schlesssr.

Dnia lb. b . m. wvoreK, począwszy od 10-tej 
rano odbyw ać 3ię będzie w e Lw ow ie  przy  
ul. G ołąba 1. 15. II. p. w  drodze d z ia łó w

LICYTACJA
• c ę ś t i  puflHAm oiti p *  t ,  p, G AB  R t E L l

Z A P O L S K I E J
S przedaw ane  b ę d ą : MEBLE, f lB S A t t , BTWA« 
HY, PORCELANA i t. p. L. ^odmS.Ai ę y r ł » w ! t .  
i.e na e r * * * ? ć± ogbąUać ttdi.im dnia 14, i IS, 

b. m. od i<odt. i: -8  pop.
BliżsKycli in form adili la k o td i i b ilitd tt mmlę- 
pu otteir. obe irtertla  i na licytac ję  udtldftl

Hala Aukcyjna lisów flkademichB 3 11

Pracownia konfekcji damskiej

JU LII WESOŁEJ
ul. K ocL an oe tk id go  I. S. II. p.
wykonuje /.yoko. i st rannie kostjuniy, 
plaszce", suknie,- podług nąjnowyiych 
i— łurnalil Cuny umifa kow ane. — 1451



s KURJER LWOWSKI z !2. maja 1922. Nr. 103.

DOM HANDLOWO-KOMISOWY
W . TH IEL i Ska w  Zaleszczykach

pc s z u f lu je
1) Rolwurezku z budynkami gospodarczymi m ożl-

w i« z sadem w pobliżu stacji koiej > jrej w ce­
nie 8 — 10 m iljonów mkp.

2) Dzierżawy 500 — 600 morgów ziemi 7. budynkami
gospodarczymi w powiat. Dorazczów, Czortfców, 
Zaleszczyki. 1135

ie.
Dnia 28. ma,:a 1922 odbędzie się

Walne Zgromadzenie
t M i v  kasy isżgezt. i « y l  w M
o godz. 4-tej popołudniu w  lokalu kasy, na 

które PT . Członków się zaprasza.

PORZĄDEK DZIENNY:

1) O dczytanie protokołu z ostatn iego zgrom a­
dzenia.

2 )  Spraw ozdanie Rady nadzorczej z czynności 
za ro t 1921 i Dyrekcji z rachunków.

3 ) Spraw ozdanie Komisji rewizyjnej i postaw ie­
nie w niosku do udzielenia abs.dutorjum .

4 )  Wybór członków .
5) W nioski.

Janów , 8. maja 1922.

1456 Rada Nadzorcza.

S. A. w  Krakowie, r ie rjaaska  32
pSleca wyroby koszykarskie, jako to : walizy i 
koiite podróżne, niebie ogrodowe, pokojowe i 
salonow e, koszt r.a kwiaty, na papiery, kosze 
i torby miastowe, gal.iirteT/e, jak : tarli,, kasetki, 
!a:apv fllbktryczne itp. Zakap i sprzedaż wikliny, 
rogożyny i artykułów koszykarskich. D u ły  w y ­
b ó r  m e b l i  w in u  n o w y  o h ,  r c g  „ z  p i ło ­
w y c h  i t r z c in o w y c h .  12!)8 .

Mmm i M\ de śniadali
FILIPA BIZANZA
L W Ó W , p l a o  B e r n a r d y ń s k i  2.

pod nowym zarządem poleca bufet, doborowe trunki, 
obiady, kolacje, po przystępnych cenach. — Lokal 
otwarty do 12 w nocy. O Liczne odwiedźmy uprasz a 
3-31 ZkRZAD
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P l a n  p o d r ó ż y
nkftdii się już z wiosną. Należy zapnntk Lać sobie do­
brze, ż j  pobyt w  uzdrowisku w M ariecb id z:e jest dla 
fa żd ego  PoiSka przystępnym. Mnrienbad zdecydow ał 
się wziąć pod uwagę nizki kurs marki polskiej i w ier­
nym swoim a mile widzianym stałym Gościom z Polski 
udzielić m ożliw ie największych zniżek przy wyznacza­
niu taksy kąpielowej, honorarjów lekarskich, należytości 
za kąpiele i pokoje. Znany ze  swej dobroci w,kl w y ­
każe również takie, ceny fctófts odpowiadać muszą sto­
sunkowi ii hycli zniżek. Obok licznych źródeł leczniczy cii 
i od dawna słynnych kąpieli że lazo bp.duycli. jakot.ż 
szerokiego pa.-ma l.isu górzystego na w fjok o śc i ponad 
601 m. ponad powierzchnią morzu, posiada Marienbad 
wszelkie przyjemności klimatycznego uzdrów iska, w  o- 
brębic którego urz tdza się najwytworniejsze pod w zg lę ­
dem towarzyskim  i sportowym przedsięwzięcia. Now e 
plac cla w yścigów  konnych .est już ukończony (p oczą ­
tek wyścigów  Ź. lipcaj, lotnisko stoi do dyspozycji mi­
łośników sportu lotniczego, sporty og odow e urządzać 
można na wsp małym stad jonie. O rozryw ki um ysłowe 
■tara się jeden wiedeński zespól teatralny, kapela 

zdrojowa, p ietw szorzędny kabaret l;p. 1375
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Sprzedamy natychmiast Polakow i chrześcijaninowi
P T

(sam odzielny obszar dw orsk i)

n-j Pomorzu.
Mają'e.t położony 5 kim od w iększego miasta przem ysłow ego. 900 m or­
gów  roli pszenno-buraczanei, reszta ciobiej żytniej w łącznie łąk i 35 mor­
gów  rybnego jeziora. Budynki masywne i dobre. Dwór o 7 pokojach 
z nowo przybudowanym (jeszcze  nie zupetnie wykończoneci) skrzydłem 
o 8 pokojach. "Wielki ogród ow ocow y  i warzywny. Inwentarz martwy 
kompieiny z parową niłoearnią. Kompletne urządzenie torflami z pa­
rowym napędem. 9 koni, ii źrebaki, 2 woły, 14 krów uojuych, 13 szluk 
m łoaego bydła, 2 owiec, 16 Świn. — -  C e n a  3 5 .0 0 0 .0 0 0 *  -  m k p .

Poważni reflektanci zechcą się zaraz zgłosić do 664

PemopsMege M\u Zboź^migo w  Storogordzie (Pomorze].

®
®
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Na ikai wychowacie.

Nauczyc ie lka  języka
(ram;, pism. ery na for­

tepianie poszukuje posady. 
Adres do Adtr.in. pod >Praca*

P łu g  motorowy »P raŁ:a- 
5 skibo wy w dobrym 

s anie okazyjnie sprzedam tub 
wymienię na inny w  ęks7.y, 
chcć.y zupełnie, nie do użyt­
ku. Dr. Huupt, Jarosław, fa­
bryka maszyn. 1331

Posady ł prace.
l u f e i o b . Ł C  pohukuje 
® posady. Głowacki p. Je­

dlicze. 1161

łtóżaę.

T ru sk aw łee ,
suanuwkac.

Fo lu ta r k  kuło Lwowa
pięćset kilkadzie: iąt mor­

gów z budynkami flasom ua- 
iych.niast tanio do nabycia.

Kait.iit.nica w większym 
mieście powiatowym ko- 

o Lwowa 7. wolnym m esz- 
kaniem budynki gospodarcze 
natychmiast do nabycia, j
szkoły wyższe w m ielcu

W  w iększym  mieście 
powiatowym ło ło  Lwc-I 

wa realność z budynkami oj 
7 pot., xur.br,ui mieszkanie' 

41 o;wolne s:’.d duży nrtychjRaltl 
dc natiycia. j

U i e  zwykłe kupno dla Aro*-; 
■ ®  iyk'.nina, dom murowa-l 
ny jt pokoje tucbnkt wolm i 
budynki gospodarcze dwa 

o w o r i w ,  kościołów, et rJ]morgi ogrodu hlizkc l.wowa n 
k\vi, it-i., d o s ta ro za n iem ^ ly ch m ia B t Unio do nabycia, j 
mnlerjahiw, parlji robotni- Bli/sza wiadomość Z jch

wodno-.u ruino wy 
kolo Lw ow a o jedne 

parze walców, 3 paraca ka­
mieni, jeden holender i pro- 
śniak, wszystko w  ruchu, 
budynki murowane, pomie­
szkanie rzy młynie, 12 m or- 
g iw  stawu, 8 morgów o g '0- 
lu, para koni, 6 krów, 5 ja ­

łówek, inwentarz martwy 
aadkomple ny, budynki go­
spodarcze, do tego zbiory / 
10 dzir żawionyeh merąów 
;)ola wtzysiko w  b dobrym 
danie zaraz do sprzedania. 
Zgłoszenia do administracji 
Kurjera lwowsk. pod »Młyr,«.

14M

C jp F z e d a f l t  gatni ur s* 
nowv rozi. ładanki, ł3

akie kamien e, transtmslf 
sy po cenach k o n k u r e n c y jn y  
poioca ,,P ilot" Lw ów  Bato. ̂  
go i .

moio brnzV' 
nowy 8 H. P. wolno bo­

lący do wroca.ni, wiido.no 
w adm'nistraeji

w ilia >Bo- 
gdanuwkac, pokoje z 

eałodziennem utrzymaniem, 
Załofee.oia przyjmują Latiri- 
ska, Kfiparów, u . Sokoła 

d godz. 3 3-tei.

ODBUDOWA
-zych, pod zarzadrm sto­
la rn ia  i z ak ład  m a l i r .  
•ko -lak iern iczy . Koi-ztc- 
ry-y,.piany, pomiary na żą­

danie. 1118:
KONCESJON. B I U R O  
T E C H N IC ZN O -B U D O ­
W LANE, W IELICZKA.

siewu./. 
;go 10.

Lwów1 Kocbanowsk >-
1137

W Ę G I E L
GÓRNOŚLĄSKI, D Ą B P O W IE C K I  

i JAW CRZNICKI
we vfszvsikich gatunkach dostarcza pod gwarancją

„ M E £ K A T O R “
K r a k ó w ,  R ty u < ik  G ł ó w n y

MIEJSKIE ZAKŁADY CERAMICZNE, KRAKÓW 14.

Wsze lk ie  oboty laptcer- 
skie przyjmuje, Ma- 

cba:ski. Sapiehy ■!!. 1110

P
poleca a na sezon budowlany

O d b lisko  dwu lat ob lc-

drukarska, wyn czczona cho-j 
robą, nie mogąc znaleźć 
przytułku w szpitalu ani w 
nieuleczalni z powodu prze­
pełnienia, uprasza tą drogą 
o datki, z  ktorychby mogła 
choćby skromnie wyżyć.

M aff'- M eohówna.
W szystk ie datki przyjmu­

je Administracja „Kurjera 
Lw- wskieoti- \ fifi

[
do bielenia, 
budowy, 
przemysłu, 
nawozu

z wap i enn ika  miejskiego w  Podgórzu
oraz kamień, szuter, cegłę, cement, gips, papę  
dachową, dachówkę asbestowo-ceinentową i inne 
m aterjały budow lane tylko najlepszej jakości.

T r u s k a w ie o  ! Pokoju di. 
w; HHjęciń z utrzymaniem , 

wiadomość w Ha Paw .ikon i-I 
c/.a lub pisemnie uo:l- r-:-| 
i-tante „Pcns.onat" Lvvów-| 
Kleparów. . 1 '-52

Kii ono -■ sorzedat.

Kam ien ica  U. p. nowa 
iW.ila) położenie baje-! 

czue naprzrciw parku łvcia -' 
kowskisgo, morg ogrodu o- 
UHrkfuiione, bliaka Iriunwajii, 
IŻ  pokojr, 5 sklepów, koru j  
fort, zaraz do sprzedaniu.! 
"Sisftor.aośiS Akademie'a 16, 
-PrcKii-r.. i l i i !

NA PODKŁAD W IN K U LO W A N Y C H  L IST Ó W  PR ZEW O ZÓ W -
tzybko i no uadsr xorzystnyn;i warunkami.

słomy żytniej, prasow*i>Pi, 
osikowego w klocach od 28 cm, 

stempli kopalnianych.

wagonowo węgieł i koks g ó r c o ^ ^ 1 
v. Oiv goi podarskie t narzędzia

E  U  Z  W  A  H  U  ar G  i
Dom roliiicz 'i-a M id Iowy

Lw ó w, ul. W a ło w a  3, II. p. Teł. 286

POSZUKUJEMY
stempli kr

DOSTARCZAMY
T  1  I>

1462

Z Drukarzu PcLsknj pod zarządem Jdzeta R«csyii84i>.'£0 we Lwowie, uL Churązczyzity u a k to r  OJpł>wicd7.U<<Uy I» d « u 9ż! S t r o i k *


